
W Wo li Rzę dziń skiej ko lej ny rok z rzę du zor -
ga ni zo wa no 15 sierp nia ob cho dy rocz ni cy Bi -
twy War szaw skiej 1920. To jed no z naj waż -
niej szych wy da rzeń kul tu ral nych gmi ny Tar -
nów. Na wy da rze nie przy by ły praw dzi we tłu my
go ści. By li nie tyl ko miesz kań cy sa mej miej -
sco wo ści, ale i ca łej gmi ny Tar nów, po bli skie -
go Tar no wa, a na wet re gio nu tar now skie go.
By ła de fi la da i po ka zy grup re kon struk cji hi -
sto rycz nych, bez płat ne de gu sta cje po traw,
atrak cje dla dzie ci i ca łych ro dzin, lo te ria
fan to wa z su per na gro da mi, wspól ne śpie wa -
nie oraz kon cer ty.

Świę to wa nie 104. rocz ni cy Cu du nad Wi słą roz -
po czę ła wi do wi sko wa de fi la da z udzia łem grup re -
kon struk cji hi sto rycz nej – od śre dnio wie cza
do współ cze sno ści. Prze ma sze ro wa li m. in. wo je
Miesz ka I, szlach ta z po spo li te go ru sze nia, Le gio ni ści,
żoł nie rze Bi twy War szaw skiej i ka wa le ria. De fi la dę
roz po czę ła Or kie stra OSP Wo la Rzę dziń ska, a za or -
kie strą na wo zie kon nym pa nie z Ko ła Go spo dyń
Wiej skich z Wo li Rzę dziń skiej, śpie wa jąc żoł nier skie
przy śpiew ki. De fi la dę pro wa dził jak za wsze twór ca
kon cep cji Bi twy War szaw skiej – Na czel ny Wódz Jó -
zef Pił sud ski na swo jej kasz tan ce, da lej uła ni Wła dy -
sła wa Be li ny – Praż mow skie go, Ko za cy Ku bań -
scy – prze ciw ni cy bol sze wi zmu, 5 Pułk Strzel ców
Kon nych, któ ry po woj nie pol sko – ro syj skiej, w 1921
r. tra fił do ko szar w Tar no wie, żoł nie rze Bi twy War -
szaw skiej, wrze śnia 1939, Ar mii Kra jo wej, Od dział
Po wstań czy. W de fi la dzie wi dzie li śmy po nad to żoł -
nie rzy Epo ki Na po le oń skiej Księ stwa War szaw skie -
go – „bo ha te rów spod Sa mo sier ry” oraz Po wstań ców
Stycz nio wych. Po ja wi ła się rów nież ta czan ka – re so ro -
wa ny za przęg kon ny z cięż kim ka ra bi nem ma szy no -
wym i tan kiet ka TKS, czy li pol ski, ma ły czołg z koń ca
lat 20, a za ni mi wo je Miesz ka I – pierw si „żoł nie rze”
pań stwa pol skie go, któ rzy bro ni li go przed na jaz da mi
ob cych i bra li udział w pod bo jach no wych ziem. Ma -
sze ro wa li też m. in. szlach ta po spo li te go ru sze nia, Le -
gio ni ści Pił sud skie go – żoł nie rze, któ rzy do wal ki
o nie pod le głość Pol ski sta nę li już w cza sie I woj ny
świa to wej. De fi la dę za my ka li ucznio wi kla sy woj sko -
wej z Ze spo łu Szkół Li ce al nych i Tech nicz nych w Woj -
ni czu. Po de fi la dzie, na pla cu obok sta dio nu kon ty nu -
owa ne by ły po ka zy kunsz tu uła nów. Moż na by ło zo -
ba czyć uzbro je nie w po szcze gól nych epo kach, szpi tal
po lo wy z okre su Bi twy War szaw skiej. Pro wa dzą cy
wy da rze nie po seł An na Pie czar ka i rad ny Mia sta Tar -
no wa Ma ciej Alek san der przy po mnie li hi sto rię Bi twy
War szaw skiej, któ re go skut ki ukształ to wa ły świa do -
mość po ko leń Po la ków. – W Bi twie War szaw skiej
zwy cię żył na ród, któ ry od utra ty pań stwo wo ści
w 1795 ro ku kon se kwent nie był pod da wa ny po li ty ce
wy na ra da wia nia. Za bor cy wal czy li z na szą kul tu rą, ję -
zy kiem i re li gią. Dwu krot nie sta wa li śmy w zbroj nym

opo rze. W li sto pa dzie 1830 ro ku i w stycz niu 1863
ro ku. Oca la łych po wstań ców z pól bi twy spo ty ka ły re -

pre sje, któ re mia ły osta tecz nie znisz czyć na sze umi ło -
wa nie wol no ści. Ko lej ne po ko le nia Po la ków prze ka zy -

wa ły swo im dzie ciom naj cen niej szy dar – Pol skość.
Tam te go upal ne go la ta Bi twę War szaw ska wy gra li
ochot ni cy, któ rzy wy szli do walk wprost ze swo ich
wsi i mia ste czek. Wszy scy oni uro dzi li się pod za bo ra -
mi. Wie lu wal czy ło na fron tach I Woj ny Świa to wej.
Wszy scy po zna li jej ob li cze i po zna li smak nie wo li,
dla te go wi dząc nad cho dzą ce ze wscho du za gro że nie
i utra tę nie daw no od zy ska nej wol no ści chwy ci li
za broń. Ta cy wła śnie Po la cy w sierp niu 1920 ro ku
po ko na li bol sze wi ków za trzy mu jąc ich po chód na za -
chód Eu ro py – przy po mnie li pro wa dzą cy, wi ta jąc ze -
bra nych. Przy by li m. in. po seł An na Pie czar ka, wi ce -
prze wod ni czą ca Ra dy Po wia tu Tar now skie go Ewa
Ku bisz tal, de le ga cja z part ner skie go mia sta Csik szent -
si mon z Sied mio gro du w Ru mu nii na cze le z bur mi -
strzem Istva nem Ko zmą, prze wod ni czą ca Ra dy Gmi -
ny Tar nów Wie sła wa Mi te ra wraz rad ny mi gmin ny -
mi, za stęp ca wój ta gmi ny Tar nów Sła wo mir Woj ta sik,
na czel ni cy i pre ze si gmin nych jed no stek Ochot ni -
czych Stra ży Po żar nych, soł ty si miej sco wo ści z gmi ny
Tar nów, dy rek to rzy szkół i przed szko li oraz przed sta -
wi cie le firm i in sty tu cji. – 15 sierp nia mo gli śmy prze -
ka zać Eu ro pie i świa tu, że za trzy ma li śmy na wa łę bol -
sze wic ką. Ar mia bol sze wic ka zo sta ła za trzy ma na
przez na ród pol ski. To na uka, że zjed no cze ni po tra fi -
my być moc ni i sil ni. W cza sie te go wiel kie go za gro że -
nia tyl ko wy si łek wszyst kich warstw spo łecz nych,
sku pio nych wo kół pre mie ra Win cen te go Wi to sa z po -
bli skich Wierz cho sła wic, wi ce pre mie ra Igna ce go Da -
szyń skie go, po tra fił obro nić na szą nie pod le głość. To
jest prze kaz dla nas dzi siaj - że tyl ko zjed no czo ny na -
ród mo że być na ro dem wiel kim i sil nym. Mo że my
się róż nić w po glą dach, ale w mo men cie, kie dy jest
za gro że nie ze wnętrz ne po tra fi my się zjed no czyć.
Dzi siaj ży je my w pięk nej, wol nej i nie pod le głej Pol -
sce. Mo że my się cie szyć z nie pod le gło ści, mo że my
świę to wać, któ re ma na ce lu po ka za nie, ze kul ty wu -
je my te na sze tra dy cje hi sto rycz ne. Od da je my cześć
tym, któ rzy od da li ży cie za nie pod le głość – pod kre -
ślił wójt gmi ny Tar nów Grze gorz Ko zioł, któ ry po -
dzię ko wał wszyst kim za przy by cie, by ten waż ny
dzień uho no ro wać i świę to wać. Wszy scy uczest ni cy
wy da rze nia mo gli spró bo wać żoł nier skiej gro chów ki,
roz da wa nej mię dzy in ny mi przez wój ta gmi ny Tar -
nów, oraz spró bo wać spe cja łów przy go to wa nych
przez Ko ło Go spo dyń KGW Ba ba Ja ga Jo dłów ka -
-Wał ki i KGW Wo la Rzę dziń ska II. Ob cho dy rocz ni -
cy Bi twy War szaw skiej zwień czy ły kon cer ty. Część
mu zycz ną roz po czę li uczest ni cy Stre fy Do bre go Gra -
nia oraz chór CAN TE z Po rę by Ra dl nej, po któ rym
ze bra ni mo gli usły szeć kon cert co ve rów w wy ko na niu
Eli zy Gą sio row skiej, a gwiaz dą wie czo ru był ze spół
DAJ TO GŁO ŚNIEJ. 

Part ne ra mi głów ny mi wy da rze nia by li Wo je -
wódz two Ma ło pol skie, fir my PERN i LE IER oraz Po -
wiat Tar now ski.

Jesteśmy na portalu: www.super-galicja.pl i  na Facebook – Super Galicja
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Czas dożynek
Są zwień cze niem wszyst kich naj -
waż niej szych prac po lo wych.
Po za koń cze niu zbio rów, a głów -
nie plo nów zbóż, nad cho dzi czas
na świę to wa nie i uro czy ste dzięk -
czy nie nie za da ry zie mi i owo ce
cięż kiej pra cy rąk rol ni ków.

Wola Rzędzińska 

Obchody rocznicy Bitwy Warszawskiej 



W pierw szą so bo tę sierp nia na brze -
skim Ran czu Pa sja od by ło się III Se -
nior Par ty or ga ni zo wa ne przez bur -
mi strza Brze ska To ma sza La to chę,
Urząd Miej ski w Brze sku oraz Miej -
ski Ośro dek Kul tu ry. Or ga ni za to rów
wspar ły OSP Mo krzy ska i Ko ło Go -
spo dyń Wiej skich z Mo krzy ska.

Brze�skie�Se�nior�Par�ty�to�już�wy�da�rze�-
nie�o za�się�gu�po�nad�lo�kal�nym.�W tym�ro�ku
w gro�nie� po�nad� pół� ty�sią�ca� uczest�ni�ków
pik�ni�ku�ba�wi�ła�się�rów�nież�kil�ku�dzie�się�cio�-
oso�bo�we� gru�py� se�nio�rów� ń� ze� Skar�ży�ska�-
-Ka�mien�nej� i gmi�ny�Bo�rzę�cin.�Spo�ra�część
to� by�li�miesz�kań�cy� gmi�ny�Brze�sko,� któ�rzy
udział�w pik�ni�ku�trak�tu�ją,�ja�ko�wy�śmie�ni�tą
oka�zję� do od�wie�dze�nia� ro�dzin�nych� stron
i od�świe�że�nia�wspo�mnień�z lat�mło�do�ści.�

MU ZY KA I ZA BA WA
Gwiaz�dą� te�go�rocz�ne�go� Se�nior� Par�ty

by�ła�Ha�li�na�Frąc�ko�wiak.�Jej�po�nad�cza�so�we

prze�bo�je� zna� ca�ła� Pol�ska,� to�też� więk�szość
utwo�rów�wy�ko�ny�wa�na� by�ła� z to�wa�rzy�sze�-
niem�kil�ku�set�oso�bo�we�go�chó�ru,�a ca�łość�zo�-
sta�ła�zwień�czo�na�nie�koń�czą�cy�mi�się�bi�sa�mi.
Do wy�so�kie�go�po�zio�mu�do�sto�so�wa�li�się�lo�-
kal�ni�ar�ty�ści�–�An�drzej�Tan�oraz�Ze�spół�Pie�-

śni�i Tań�ca�Ja�dow�ni�cza�nie.�Nie�za�bra�kło�też
sta�łe�go�punk�tu�pro�gra�mu,�czy�li�po�ka�zu�mo�-
dy�se�nio�rów.�Do�dat�ko�wy�mi�atrak�cja�mi�by�-
ły� ob�le�ga�ne� przez� ca�ły� czas� Fo�ro�to�bud�-
ka 3600�oraz�sta�no�wi�sko�Stu�dio�-Re�pli�spe�-
cja�li�zu�ją�ce�go� się� w wy�ko�ny�wa�niu� fi�gu�-

rek 3D�każ�de�go�za�in�te�re�so�wa�ne�go�uczest�ni�-
ka.�Stre�fę�ga�stro�no�micz�ną�ob�słu�gi�wa�ły�pa�-
nie�z Ko�ła�Go�spo�dyń�

PRO FI LAK TY KA I PRO MO CJA
Se�nior�Par�ty�oprócz�gwa�ran�to�wa�nej�fan�-

ta�stycz�nej�za�ba�wy�peł�ni�też�funk�cję�pro�fi�lak�-

tycz�ną� i proz�dro�wot�ną.� Or�ga�ni�za�to�rzy� za�-
wsze�za�pra�sza�ją�do współ�pra�cy�fir�my�i in�sty�-
tu�cje,�któ�rych�przed�sta�wi�cie�le�wy�peł�nia�ją�tę
waż�ną�mi�sję.�Aspi�rant�szta�bo�wy�Ewe�li�na�Bu�-
da� z KPP� Brze�sko� przy�go�to�wa�ła� pre�lek�cję,
w któ�rej�prze�strze�ga�ła�se�nio�rów�przed prze�-
stęp�ca�mi�wy�ko�rzy�stu�ją�cy�mi�do swo�je�go�pro�-
ce�de�ru�in�ter�net�i te�le�fo�nię�ko�mór�ko�wą.�Mo�-
wa�by�ła�o oszu�stwach�„na wnucz�ka”� i oso�-
bach�pod�szy�wa�ją�cych�się�pod pra�cow�ni�ków
ban�ko�wych�lub�przed�sta�wi�cie�li�han�dlo�wych.�

Swo�je� sto�iska� mia�ły� też� Kra�kow�ski
Ośro�dek� Psy�cho�te�ra�pii� No�wa� Per�spek�ty�-
wa,� fir�my� Stre�fa� Re�lak�su,� Bon�ne� San�te
i Ge�ers�–�Do�bry�Słuch�oraz�Sa�lon�Optycz�-
ny� Waw�rzon.� Uczest�ni�cy� pik�ni�ku� mo�gli
rów�nież�za�po�znać�się�z ofer�tą�Do�mu�Dzien�-
ne�go�Po�by�tu�Se�nior+�pro�wa�dzo�ne�go�przez
Miej�ski� Ośro�dek� Po�mo�cy� Spo�łecz�nej
w Brze�sku.�Na Ran�czu�Pa�sja�by�ła�też�moż�li�-
wość�wej�ścia�w po�sia�da�nie�Ogól�no�pol�skiej
Kar�ty� Se�nio�ra� wy�da�wa�nej� na co� dzień
w Urzę�dzie�Miej�skim,�któ�ry�już�od trzech
lat�ści�śle�współ�pra�cu�je�ze�Sto�wa�rzy�sze�niem
MAN�KO� w ra�mach� pro�gra�mu� Gmi�na
Przy�ja�zna�Se�nio�rom.�

Brzeskie Senior Party 2024

Bur mistrz Brze ska To masz La to cha,
Urząd Miej ski w Brze sku oraz Miej -
ski Ośro dek Kul tu ry za pra sza ją
do udzia łu w II edy cji wy da rze nia
pod ha słem „BRZE SKO NA RO WE -
RZE”, któ re od bę dzie się 1 wrze śnia
br. na pla cu Ka zi mie rza Wiel kie go. 

Ca�łe�wy�da�rze�nie�jest�współ�fi�nan�so�wa�-
ne�przez�Na�ro�do�wy�Fun�dusz�Ochro�ny�Śro�-
do�wi�ska� i Go�spo�dar�ki� Wod�nej,� WFO�-
ŚiGW�w ra�mach� Pro�gra�mu� Re�gio�nal�ne�go
Wspar�cia�Edu�ka�cji�Eko�lo�gicz�nej�oraz�Urząd
Miej�ski� w Brze�sku� w ra�mach� Gmin�ne�go
Pro�gra�mu�Pro�fi�lak�ty�ki�Roz�wią�zy�wa�nia�Pro�-
ble�mów�Al�ko�ho�lo�wych�oraz�Prze�ciw�dzia�ła�-
nia�Nar�ko�ma�nii.�

RO DZIN NY RAJD RO WE RO WY
Głów�nym� punk�tem� pro�gra�mu� bę�dzie

Ro�dzin�ny� Rajd� Ro�we�ro�wy.� Zgło�sze�nia
do udzia�łu�w nim�są�już�przyj�mo�wa�ne.�Moż�-
na�te�go�do�ko�nać,�wcho�dząc�na stro�nę�in�ter�-
ne�to�wą�ke�pa�sport.�pl.�Li�mit�uczest�ni�ków�(ze
wzglę�dów�bez�pie�czeń�stwa)�wy�no�si 600�osób.�

Tra�sa�raj�du,�w po�rów�na�niu�z ubie�głym
ro�kiem�–�prak�tycz�nie�po�zo�sta�je�bez�zmian.

Jej� dłu�gość� na�dal� wy�no�si 11� ki�lo�me�trów
(70� pro�cent� po as�fal�cie,� resz�ta� po utwar�-
dzo�nej� ścież�ce� le�śnej).�Wy�da�wa�nie� pa�kie�-
tów� star�to�wych� roz�pocz�nie� się 1�wrze�śnia
o go�dzi�nie 10.00.� Pod�czas� ich� od�bio�ru
uczest�ni�cy�mu�szą�po�sia�dać�do�ku�ment� toż�-
sa�mo�ści�ze�zdję�ciem,�w ce�lu�zwe�ry�fi�ko�wa�-
nia� da�nych� oso�bo�wych� i wie�ku.� Sam� rajd
wy�star�tu�je�o go�dzi�nie 13.00.�

PIK NIK EKO LO GICZ NY 
Aż�sie�dem�go�dzin�(od 12.00�do 19.00)

trwać�bę�dzie�eko�lo�gicz�ny�pik�nik�skie�ro�wa�-
ny�do przed�szko�la�ków�i uczniów�szkół�pod�-
sta�wo�wych.�Jed�ną�z głów�nych�atrak�cji�te�go
pik�ni�ku� bę�dzie� przy�rzą�dza�nie� eko�lo�gicz�-
nych� na�po�jów� owo�co�wo�-wa�rzyw�nych
za po�mo�cą� spe�cjal�nych� ro�we�rów� –� tzw.
kok�tajl�bi�ke’ów.�Ta�kie�po�jaz�dy�sta�ną�na pla�-
cu�Ka�zi�mie�rza�Wiel�kie�go,�a swo�je�ko�lar�sko�-
-ku�li�nar�ne� umie�jęt�no�ści� bę�dzie� mo�gło
spraw�dzić�oko�ło 400�osób.�

Do dys�po�zy�cji� uczest�ni�ków� pik�ni�ku
uru�cho�mio�nych�zo�sta�nie 5�róż�no�rod�nych
sto�isk.�Wśród�nich�„otwar�ta�sza�fa”,�czy�li
punkt� wy�mia�ny� rze�czy� już� nie�po�trzeb�-

nych,�ale�bę�dą�cych�w do�brym�sta�nie,�Za�-
chę�ca�my�rów�nież�do od�wie�dze�nia�sta�no�-
wi�ska�eks�pe�ry�men�tów,�w któ�rym�bę�dzie
moż�na� prze�ko�nać� się� na przy�kład,� jak
dłu�gi� jest� czas� roz�kła�du� śmie�ci,� co� po�-
zwo�li� uzmy�sło�wić,� ja�kie� skut�ki� nie�sie
za so�bą�nie�wła�ści�we�go�spo�da�ro�wa�nie�od�-
pa�da�mi.�

Or�ga�ni�za�to�rzy� przy�go�to�wu�ją� też
warsz�ta�ty� z wy�ko�rzy�sta�niem� mchu� chro�-
bot�ka.�Uczest�ni�cy�za�jęć,�po�pro�wa�dzo�nych
przez� do�świad�czo�nych� flo�ry�stów,� bę�dą
mo�gli� po�znać� taj�ni�ki� two�rze�nia� prac� pla�-
stycz�nych�z tych�nie�ty�po�wych�ma�te�ria�łów.
To�ofer�ta�dla�dzie�ci,�na�to�miast�do�ro�śli�bę�-
dą�mo�gli�spo�tkać�się�na przy�kład�z eko�-do�-

rad�cą,�któ�ry�wy�ja�śni�wszyst�kim�za�in�te�re�so�-
wa�nym,�na czym�po�le�ga�pro�gram�„Czy�ste
Po�wie�trze”.� Czyn�ny� bę�dzie� po�nad�to� na�-
miot�pro�fi�lak�tycz�ny,�w któ�rym�po�ru�sza�ne
bę�dą�wszel�kie�kwe�stie�zwią�za�ne�z cy�wi�li�za�-
cyj�ny�mi� za�gro�że�nia�mi,� w tym� przede
wszyst�kim� uza�leż�nie�nia�mi� od al�ko�ho�lu
i wszel�kich�in�nych�uży�wek.

Brzesko na rowerze

Re pre zen ta cja Wo ko wic zwy cię ży ła
w Tur nie ju Spor to wym So łectw
i Osie dli o Pu char Bur mi strza Brze -
ska To ma sza La to chy. Za wo dy zo -
sta ły ro ze gra ne na sta dio nie LKS
Olim pia Bu cze, a wy star to wa ło
w nich pięć dru żyn. 

Or�ga�ni�za�to�ra�mi�tur�nie�ju�by�ły�Ra�da�So�-
łec�ka�Bu�cza�na cze�le�z soł�ty�sem�Da�nie�lem
Szczu�pa�łem,�LKS�Olim�pia�Bu�cze,�miej�sco�-
wa� OSP� oraz� Ko�ło� Go�spo�dyń� Wiej�skich
Szpil�ki.�Wy�da�rze�nie�zo�sta�ło�do�fi�nan�so�wa�ne
ze�środ�ków�bu�dże�to�wych�Gmi�ny�Brze�sko.�

Dru�ży�ny�ry�wa�li�zo�wa�ły�w pię�ciu�kon�ku�-
ren�cjach.�Do�pie�ro�ostat�nia�z nich�de�cy�do�wa�-
ła�o koń�co�wej�kla�sy�fi�ka�cji.�Po czte�rech�eta�-
pach�pro�wa�dzi�li�go�spo�da�rze,�któ�rzy�póź�niej�-

szych�trium�fa�to�rów�wy�prze�dza�li�róż�ni�cą�za�le�-
d�wie�jed�ne�go�punk�tu.�Wszyst�ko�roz�strzy�gnę�-
ły�„rzu�ty�zło�tym�gu�mia�kiem”,�w któ�rych�naj�-
lep�sze�oka�za�ły�się�Wo�ko�wi�ce�i to�one�zo�sta�ły
trium�fa�to�rem� ca�łe�go� tur�nie�ju.�Dru�gie�miej�-
sce�za�ję�ło�Bu�cze,�a na trze�cim�miej�scu�za�wo�-
dy� ukoń�czy�ły� bro�nią�ce� ty�tu�łu� Mo�krzy�ska.
Tuż�za po�dium�upla�so�wa�ły�się�brze�skie�osie�-
dle�Ja�gieł�ły�i Szcze�pa�nów.�Pu�cha�ry�i na�gro�dy
rze�czo�we�dla�trzech�naj�lep�szych�re�pre�zen�ta�-
cji�wrę�cza�li�bur�mistrz�Brze�ska�To�masz�La�to�-
cha�oraz�soł�tys�Bu�cza�Da�niel�Szczu�pał.�

Tuż�po zma�ga�niach� spor�to�wych� roz�po�-
czął�się�ro�dzin�ny�pik�nik�in�te�gra�cyj�ny.�W pro�-
gra�mie�zna�la�zły�się�po�kaz�stra�żac�ki�przy�go�to�-
wa�ny�przez�dru�hów�z miej�sco�wej�OSP,�gry

i ani�ma�cje�dla�dzie�ci.�Czyn�ne�by�ło�też�mi�ni
we�so�łe� mia�stecz�ko,� w któ�rym� głów�nym
atrak�cja�mi� był� dmu�cha�ny� za�mek� dla� dzie�ci
oraz� sta�no�wi�sko� ujeż�dża�nia� me�cha�nicz�ne�go

by�ka.�Jak�zwy�kle�spo�rym�za�in�te�re�so�wa�niem
cie�szy�ła�się�lo�te�ria�fan�to�wa�z atrak�cyj�ny�mi�na�-
gro�da�mi�ufun�do�wa�ny�mi�przez�licz�nych�spon�-
so�rów.�Wie�czor�ną�część�pik�ni�ku�zdo�mi�no�wa�-

ła� mu�zy�ka.� Kil�ku�set�oso�bo�wa� pu�blicz�ność
zna�ko�mi�cie�ba�wi�ła�się�pod�czas�kon�cer�tu�Mar�-
ku�sa� P,� a dys�ko�te�ka� pod gwiaz�da�mi� trwa�ła
do póź�nych�go�dzin�noc�nych.�

Turniej Sołectw i Osiedli 
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Żoł nie rze i pra cow ni cy Woj sko we go
Cen trum Re kru ta cji w Tar no wie ob -
cho dzi li swo je świę to. Uro czy sto ści
od by ły się na te re nie jed nost ki
przy ul. Dą brow skie go, a ich go spo -
da rzem był ppłk Piotr Ro wiń -
ski – szef WCR. Po wiat tar now ski
re pre zen to wa li sta ro sta tar now ski
Ja cek Hu dy ma oraz wi ce sta ro sta
Ro man Łu carz. 

W wy�da�rze�niu� udział� wzię�li� rów�-
nież� przed�sta�wi�cie�le� lo�kal�nych� władz
sa�mo�rzą�do�wych,� któ�rzy� od lat� współ�-
pra�cu�ją�z Woj�skiem�Pol�skim.�W swo�im
prze�mó�wie�niu�sta�ro�sta�tar�now�ski�Ja�cek
Hu�dy�ma� pod�kre�ślił� bar�dzo� do�brą
współ�pra�cę� sa�mo�rzą�du� po�wia�to�we�go
z Woj�sko�wym� Cen�trum� Re�kru�ta�cji
w Tar�no�wie,�a tak�że�Za�rzą�dem�Re�jo�no�-
wym� Związ�ku� Żoł�nie�rzy� Woj�ska� Pol�-
skie�go,� oraz� zło�żył� ży�cze�nia� z oka�zji
Świę�ta� Woj�ska� Pol�skie�go� wszyst�kim
pra�cow�ni�kom� tar�now�skiej� ad�mi�ni�stra�-
cji� woj�sko�wej.� Świę�to� by�ło� oka�zją
do wrę�cze�nia� ak�tów� mia�no�wa�nia� dla
żoł�nie�rzy� re�zer�wy� na wyż�szy� sto�pień
woj�sko�wy� oraz� od�zna�czeń� i wy�róż�nień
dla� żoł�nie�rzy� i pra�cow�ni�ków� re�sor�tu
obro�ny�na�ro�do�wej� oraz�WCR�Tar�nów.

Nie�za�bra�kło�tak�że�wy�róż�nień�oraz�po�-
dzię�ko�wań�dla�przed�się�bior�ców�i władz
sa�mo�rzą�do�wych,� dzia�ła�ją�cych� na rzecz
pro�mo�cji� sił� zbroj�nych� RP.� Świę�to
Woj�ska�Pol�skie�go�usta�no�wio�ne� zo�sta�ło
usta�wą� Sej�mu� RP� z 30� lip�ca 1992� r.
na dzień 15� sierp�nia,� czy�li�w rocz�ni�cę
„Cu�du� nad Wi�słą”.� Na�wią�zu�je� ono
do tra�dy�cji� przed�wo�jen�ne�go� Świę�ta
Żoł�nie�rza,� upa�mięt�nia�ją�ce�go� zwy�cię�-
stwo� Po�la�ków�w Bi�twie�War�szaw�skiej
pod�czas� woj�ny� pol�sko�-bol�sze�wic�kiej
z 1920�r.

W so bo tę 17 sierp nia już po raz 42.
wy ru szy ła Pie sza Piel grzym ka Tar -
now ska na Ja sną Gó rę. Z Tar no wa
do Czę sto cho wy po ko na po nad 200
ki lo me trów w 9 dni.

Tar�now�skie�pąt�nic�two�swo�ją�hi�sto�rią�się�-
ga 1982�ro�ku.�Każ�de�go�la�ta,�w dniach 17�–�25

sierp�nia,� na Ja�sną� Gó�rę� po�dą�ża� nie�zli�czo�na
rze�sza�piel�grzy�mów.�Są�oni�po�dzie�le�ni�na 25
grup,�for�mo�wa�nych�przy wy�zna�czo�nych�pa�-
ra�fiach� Die�ce�zji� Tar�now�skiej.� Od Kry�ni�cy
i Kro�ścien�ka,� przez� No�wy� Sącz,� Tar�nów,
poMie�lec�i Dę�bi�cę,�wier�ni�zie�mi�tar�now�skiej
łą�czą� się� w dro�dze� do Mat�ki� Czę�sto�chow�-
skiej. I choć�dla�wie�lu�po�bud�ki�dowy�ru�sze�nia
na piel�grzy�mi� szlak� są� róż�ne,� cel� po�zo�sta�je
nie�zmien�ny.� Pie�sza� Piel�grzym�ka� Tar�now�ska
jest� jed�ną� z naj�więk�szych� piel�grzy�mek� pie�-
szych�do Czę�sto�cho�wy�w Pol�sce.�Dla�te�go,�że
co�ro�ku�nie�bra�ku�ję�chęt�nych�do wę�drów�ki,

PPT�po�dzie�lo�na�jest�na dwie�czę�ści�A i B,�któ�-
re�po�ru�sza�ją�się�rów�no�le�gle,�ale�róż�ny�mi�tra�-
sa�mi.�Po dro�dze�są�nie�licz�ne�miej�sca,�ta�kie�jak
plac�ka�te�dral�ny�w Tar�no�wie,� gdzie�wszy�scy
piel�grzy�mi�spo�ty�ka�ją�się�w jed�nym�miej�scu.�

Pie�sza�Piel�grzym�ka�Tar�now�ska�na Ja�-
sną�Gó�rę� to�wy�da�rze�nie,�któ�re�od po�nad
czter�dzie�stu� lat� mo�bi�li�zu�je� wszyst�kich
tych,�któ�rzy�chcą�prze�żyć�szcze�gól�ne�„re�-
ko�lek�cje� w dro�dze”.� Piel�grzym�ka� łą�czy
w so�bie�tru�dy�mar�szu�z mo�dli�twą�w nie�zli�-
czo�nych� in�ten�cjach� oraz� moż�li�wość� spo�-
tka�nia� nie�zwy�kłych� lu�dzi.� Pie�sza� Piel�-

grzym�ka�Tar�now�ska�tra�dy�cyj�nie�za�in�au�gu�-
ro�wa�na�zo�sta�ła�mszą�świę�tą�na pla�cu�Ka�te�-
dral�nym�w Tar�no�wie.�Pąt�ni�cy�mo�dli�li� się
o bez�piecz�ną� wę�drów�ką,� któ�ra� po�trwa
w su�mie� dzie�więć� dni.� Wy�ru�szy�ło
na nią 26�grup�piel�grzym�ko�wych.�Or�ga�ni�-

za�to�rzy� piel�grzym�ki� spo�dzie�wa�ją� się,� że
w te�go�rocz�nej�piel�grzym�ce�weź�mie�udział
po�nad 5�ty�się�cy�osób.�Tar�now�scy�piel�grzy�-
mi� do�trą� do Czę�sto�cho�wy 25� sierp�nia,
a więc�w przeded�niu�Świę�ta�Mat�ki�Bo�żej
Czę�sto�chow�skiej.

W Ry gli cach roz po czę ła się mo der -
ni za cja za byt ko we go bu dyn ku Ze -
spo łu Szkół Po nad pod sta wo wych
im. prof. Cze sła wa Ma jor ka, pro wa -
dzo nej przez sa mo rząd po wia tu tar -
now skie go. 

W prze�ka�za�niu� „pla�cu� bu�do�wy”
uczest�ni�czy�li� eta�to�wy�czło�nek� za�rzą�du�Po�-
wia�tu�Tar�now�skie�go�To�masz�Stel�mach,�dy�-
rek�tor� szko�ły� Ja�nusz� Szczęch,� przed�sta�wi�-
ciel� Przed�się�bior�stwa� Bu�dow�la�ne�go� oraz

Usłu�go�wo� –�Han�dlo�we�go� ZE�LIAŚ� spół�ka
jaw�na�z sie�dzi�bą�w Tar�no�wie,�a tak�że�pra�-
cow�ni�cy� wy�dzia�łu� in�we�sty�cyj�ne�go� Sta�ro�-
stwa� Po�wia�to�we�go� w Tar�no�wie.� Pod�czas
spo�tka�nia� omó�wio�no� szcze�gó�ły� pla�no�wa�-
nych�in�we�sty�cji.�W ra�mach�re�ali�za�cji�za�da�-
nia� wy�ko�na�ne� zo�sta�ną� pra�ce� bu�dow�la�no�-
kon�ser�wa�tor�skie� w za�kre�sie:� mo�der�ni�za�cji
po�miesz�cze�nia�ko�tłow�ni�wraz�z in�sta�la�cja�mi
oraz�pra�ca�mi�wy�koń�cze�nio�wy�mi,�mo�der�ni�-
za�cji�po�kry�cia�i po�szy�cia�da�cho�we�go,�a tak�-
że�mo�der�ni�za�cji�cią�gu�ko�mu�ni�ka�cyj�ne�go�jak
rów�nież�po�miesz�cze�nia�sa�ni�tar�ne�go�na par�-
te�rze� z do�sto�so�wa�niem�dla� osób� ze� szcze�-
gól�ny�mi� po�trze�ba�mi.� Cał�ko�wi�ty� koszt� in�-
we�sty�cji�wy�no�si 1 398.519,79 zł.�Za�da�nie
jest�współ�fi�nan�so�wa�ne�ze� środ�ków�Rzą�do�-

we�go� Pro�gra�mu� „Pol�ski� Lad”� w kwo�-
cie 1 188 741,82.�Pla�nu�je�się,�iż�Wy�ko�naw�-
ca� wi�nien� za�koń�czyć� re�ali�za�cję� in�we�sty�cji
do dnia 30�ma�ja 2025�r.
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W miej sco wo ści Bia ła w gmi nie Tar -
nów od by ły się w nie dzie lę, 28 lip ca
uro czy sto ści upa mięt nia ją ce bo ha -
te rów har ce rzy Sza rych Sze re gów,
któ rzy 80 lat te mu po le gli w Bia łej.
W cza sie uro czy sto ści pod po mni -
kiem par la men ta rzy ści, sa mo rzą -
dow cy gmi ny Tar nów, miesz kań cy
Bia łej i za pro sze ni go ście zło ży li
hołd bo ha ter skim har ce rzom z mo -
ścic kie go huf ca „Sza rych Sze re -
gów”, któ rzy w 1944 ro ku sta nę li
w obro nie kon spi ra cyj ne go ze bra -
nia i w cza sie wal ki z od dzia łem
nie miec kiej żan dar me rii trzech
z nich po nio sło śmierć.

Tam�te� wy�da�rze�nia� ro�ze�gra�ły� się 29
lip�ca 1944�ro�ku�i mia�ły�bez�po�śred�ni�zwią�-
zek�z jed�ną�z waż�niej�szych�ope�ra�cji�Ar�mii
Kra�jo�wej,� no�szą�cej� kryp�to�nim III Most.
Kil�ka�dni�wcze�śniej,�na na�pręd�ce�przy�go�-
to�wa�nym� po�lo�wym� lot�ni�sku� nie�da�le�ko
miej�sco�wo�ści�Wał�–�Ru�da�wy�lą�do�wał� an�-
giel�ski�sa�mo�lot�ty�pu�Do�uglas,�któ�ry�przy�-
wiózł� mie�dzy� in�ny�mi� ra�dio�sta�cję,� broń
oraz�do�ku�men�ty.�Jed�nak�o wie�le�waż�niej�-
sza� by�ła� prze�sył�ka,� któ�ra� zo�sta�ła� za�bra�na
w dro�gę�po�wrot�ną�do ba�zy�we�Wło�szech.
Był�to�zdo�by�ty�przez�wy�wiad�Ar�mii�Kra�jo�-
wej�w re�jo�nie�Sar�nak�i zba�da�ny�przez�pol�-
skich�in�ży�nie�rów�nie�wy�buch�naj�taj�niej�szej

nie�miec�kiej� bro�ni� –� ra�kie�ty� ba�li�stycz�nej
V2,�za po�mo�cą,�któ�rych�ostrze�li�wa�no�mie�-

dzy� in�ny�mi� Lon�dyn,� An�twer�pię� i Pa�ryż.
Na�to�miast� do za�bez�pie�cze�nia� i obro�ny
przy�wie�zio�ne�go�przez�sa�mo�lot�ła�dun�ku�zo�-
sta�ła�wy�zna�czo�na�naj�lep�sza�dru�ży�na�„Sza�-
rych� Sze�re�gów”� z Mo�ścic� pod do�wódz�-
twem�plu�to�no�we�go�pod�cho�rą�że�go�Ste�fa�na
Ka�sprzy�ka� ps.� „Dzik”.� Ma�sze�ru�ją�cym
po ła�du�nek� har�ce�rzom,� chwi�lo�wo� kwa�te�-
ru�ją�cym�w Bia�łej,�w mię�dzy�cza�sie�wy�zna�-
czo�no�in�ne�za�da�nie�–�obro�nę�kon�spi�ra�cyj�-

ne�go�ze�bra�nia,�za�gro�żo�ne�go�przez�zbli�ża�ją�-
cy�się�nie�miec�ki�od�dział.�Har�ce�rze,�po�mi�-
mo�że�dzia�ła�li�w nie�roz�po�zna�nym�te�re�nie,
wy�ko�na�li� roz�kaz,�ale�po�zo�sta�wi�li�na pla�cu
bo�ju�trzech�ko�le�gów.�Pierw�szy�tra�fio�ny�zo�-
stał� Wła�dy�sław� So�kół� „Par�te�nau”,� ja�ko
dru�gi� zgi�nął� Mie�czy�sław� Te�ne�ro�wicz
„Orzeł”,� a do�wód�ca� dru�ży�ny� Ste�fan� Ka�-
sprzyk�„Dzik”-�cięż�ko�ran�ny�–�zo�stał�prze�-
wie�zio�ny� na cmen�tarz� w Kli�ko�wej� i tam
do�bi�ty.

Uro�czy�stość� rocz�ni�co�wa� roz�po�czę�ła� się
o godz. 9.45�Mszą�św.�od�pra�wio�ną�w ka�pli�cy
w Bia�łej.� Po niej� na�stą�pił� uro�czy�sty� prze�-
marsz�uczest�ni�ków�pod po�mnik�upa�mięt�nia�-
ją�cy�wy�da�rze�nia� sprzed 80� lat,� gdzie�mia�ły
miej�sce�ofi�cjal�ne�wy�stą�pie�nia,�zło�że�nie�kwia�-
tów� i krót�ki�wy�stęp� or�kie�stry�OSP� z Wo�li
Rzę�dziń�skiej.� W uro�czy�sto�ści� wzię�li� udział
przed�sta�wi�cie�le� or�ga�ni�za�cji� kom�ba�tanc�kich
i nie�pod�le�gło�ścio�wych,� har�ce�rze,� po�seł� RP
An�na�Pie�czar�ka� i wi�ce�prze�wod�ni�czą�ca� ra�dy
po�wia�tu�tar�now�skie�go�Ewa�Ku�bisz�tal.�Sa�mo�-
rząd� gmi�ny� Tar�nów� re�pre�zen�to�wa�li:� wójt
Grze�gorz� Ko�zioł,� za�stęp�ca� wój�ta� Sła�wo�mir
Woj�ta�sik�i rad�ni�gmi�ny�Tar�nów�z prze�wod�ni�-
czą�cą� ra�dy� Wie�sła�wą� Mi�te�rą.� Na�to�miast
war�tę� ho�no�ro�wą� przy po�mni�ku� wy�sta�wi�li
człon�ko�wie�Gru�py�re�kon�struk�cji�Hi�sto�rycz�-
nej� „Ze�fir”,� kul�ty�wu�ją�cy� tra�dy�cję� żoł�nie�rzy
nie�złom�nych.� Z ini�cja�ty�wy�Ma�rii� Ży�chow�-
skiej,� hi�sto�ry�ka� i zna�nej� dzia�łacz�ki� har�cer�-
skiej,�w Bia�łej,�w miej�scu,�gdzie�po�le�gli�har�-
ce�rze, 26�wrze�śnia 1982�r.�zo�stał�od�sło�nię�ty
po�mnik�pro�jek�tu�rzeź�bia�rza�Mar�ka�Be�ne�wia�-
ta.�Mo�nu�ment�znaj�du�je�się�pod opie�ką�gmin�-
ne�go�sa�mo�rzą�du.�Na po�mni�ku�wid�nie�je�na�-
pis:�Miej�sce�uświę�co�ne�krwią�żoł�nie�rzy�Sza�-
rych� Sze�re�gów� Huf�ca� Mo�ści�ce� po�le�głych
w wal�ce�dnia 29 VII 1944�Ste�fa�na�Ka�sprzy�-
ka�„Dzi�ka”�lat�-24�Wła�dy�sła�wa�So�ko�ła�„Par�-
te�nau”� lat�-21� Mie�czy�sła�wa� Te�ne�ro�wi�cza
„Or�ła”�lat�-19.

Do bie ga ją koń ca pra ce zwią za ne
z bu do wą no wo cze sne go bu dyn ku
w Łę kaw ce gmi na Tar nów. Obiekt jest
on już nie tyl ko wy koń czo ny z ze -
wnątrz, ale też trwa ją ostat nie pra ce
aran ża cyj ne we wnątrz obiek tu. 

-Dom�Kul�tu�ry�w Łę�kaw�ce�wraz�z po�-
miesz�cze�nia�mi�dla�OSP�to�ko�lej�ny�przy�kład
no�wo�cze�sno�ści�i kom�for�tu�w na�szej�gmi�nie.
Bu�dy�nek�pre�zen�tu�je�się�zna�ko�mi�cie,�a la�da
chwi�la�bę�dzie� słu�żył� lo�kal�nej� spo�łecz�no�ści.
To� skok�w ja�ko�ści� zwią�za�nej� z za�ple�czem
dla�stra�ża�ków�ochot�ni�ków�i wyj�ście�na�prze�-
ciw� miesz�kań�com,� ocze�ku�ją�cym� do�brej
ofer�ty� kul�tu�ral�nej� –�mó�wi�wójt,�Grze�gorz
Ko�zioł.�Za�do�wo�le�nia�nie�kry�ją�przed�sta�wi�-
cie�le�lo�kal�nej�spo�łecz�no�ści.�-Ta�kie�go�obiek�-
tu� w Łę�kaw�ce� jesz�cze� nie� by�ło.� Je�ste�śmy
dum�ni,�że�go�ma�my�i wdzięcz�ni�za je�go�zbu�-

do�wa�nie.� Już�ma�my�wie�le�pla�nów�zwią�za�-
nych�z je�go�funk�cjo�no�wa�niem�–�mó�wi�soł�-
tys� Kon�rad� Pyz�dek.� Bu�do�wa� zo�sta�ła� do�fi�-
nan�so�wa�na� z Pro�gram� In�we�sty�cji� Stra�te�-
gicz�nych� „Pol�ski� Ład”,� a do�ta�cja� wy�nio�sła
bli�sko 1mi�lion 700�tys.�zł.�To�obiekt�jed�no�-
kon�dy�gna�cyj�ny,�w któ�rym�na par�te�rze�zlo�-
ka�li�zo�wa�no�po�miesz�cze�nia�dla�re�mi�zy�OSP
oraz� po�miesz�cze�nia� dla� Do�mu� Kul�tu�ry.
W czę�ści�re�mi�zy�znaj�du�je�się�ga�raż�na dwa
wo�zy� stra�żac�kie� oraz� za�ple�cze� sa�ni�tar�-
no�–�so�cjal�ne,�po�miesz�cze�nie�dy�żur�ki�i ma�-
ga�zyn.

W czę�ści�prze�zna�czo�nej�dla�Do�mu�Kul�-
tu�ry�wy�ko�na�no�stre�fę�wej�ścio�wą�wraz�z ko�-
mu�ni�ka�cją�oraz�sa�ni�ta�ria�ta�mi�oraz�du�żą�sa�lę
na 45�osób,� za�ple�cze� tech�nicz�ne,� jak� rów�-
nież� aneks� ku�chen�ny.� Jest� też� sa�la� wie�lo�-
funk�cyj�na.�

Na te mat klu czo wych ob sza rów
współ dzia ła nia, w spra wach naj -
istot niej szych dla miesz kań ców,
z pre zy den tem Tar no wa Ja ku bem
Kwa śnym, roz ma wia li re pre zen tan ci
władz gmi ny Tar nów. 

W Urzę�dzie�Mia�sta� Tar�no�wa� go�ść�mi
by�li�wójt�Grze�gorz�Ko�zioł�wraz�z za�stęp�cą
Sła�wo�mi�rem� Woj�ta�si�kiem� i rad�cą� praw�-
nym�Ja�nu�szem�Gan�ca�rzem.�Dys�ku�sja�do�-
ty�czy�ła� wspól�nej� ko�mu�ni�ka�cji� prze�wo�zo�-
wej,� go�spo�dar�ki� od�pa�da�mi� oraz� bu�do�wy
i re�mon�tów� new�ral�gicz�nych� dróg.� Jest
szan�sa� na po�wrót� do współ�pra�cy� z mia�-
stem� w za�kre�sie� ko�mu�ni�ka�cji� zbio�ro�wej,
wspól�ną� or�ga�ni�za�cję� go�spo�dar�ki� od�pa�do�-
wej�oraz� re�ali�za�cję�waż�nych� tras�ko�mu�ni�-
ka�cyj�nych,�słu�żą�cych�miesz�kań�com�gmi�ny
Tar�nów.�Mo�wa�o po�sze�rze�niu� i re�mon�cie
uli�cy�Ziel�nej�w Zby�li�tow�skiej�Gó�rze�i bu�-
do�wie�po�łą�cze�nia�uli�cy�Able�wi�cza�w Tar�-
no�wie�z Wo�lą�Rzę�dziń�ską.

GalicjaSuper4

Łękawka gmina Tarnów

Nowoczesny i komfortowy obiekt 

Tarnów-gmina Tarnów

Spotkanie włodarzy

Rocznica wydarzeń w Białej

Oddano hołd bohaterskim harcerzom
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Tłu my miesz kań ców gmi ny Tar nów,
Tar no wa i re gio nu tar now skie go ba -
wi ły się do sko na le pod czas do ży nek
gmi ny Tar nów na sta dio nie LKS Du -
na jec w Zby li tow skiej Gó rze. Rol ni -
cy z po szcze gól nych so łectw po -
dzię ko wa li za te go rocz ne plo ny
pod czas Mszy św. do żyn ko wej. Pod -
czas wy da rze nia, któ re pro wa dzi li
An na Pie czar ka i Ma ciej Alek san -
der, nie za bra kło sta ro pol skich ob -
rzę dów, folk lo ru i kon kur su wień ca,
w któ rym naj pięk niej szy oka zał się
ten z Po rę by Ra dl nej. Po szcze gól ne
miej sco wo ści gmi ny za pra sza ły
na swo je sto iska by skosz to wać to,
co w każ dej z nich naj smacz niej sze.

Świę�to�Plo�nów,�czy�li�naj�waż�niej�sze�rol�-
ni�cze� świę�to� zwią�za�ne� z dzięk�czy�nie�niem
za da�ry�zie�mi,�roz�po�czę�ło�się�po�lo�wą�Mszą
świę�tą�w trak�cie,� któ�rej� dzię�ko�wa�no� Bo�gu
za da�ry� zie�mi.�Na�stęp�nie�Ze�spół� Folk�lo�ry�-
stycz�ny�„Otfi�nio�wa�nie”�wy�ko�nał�ob�rzęd�do�-
żyn�ko�wy,� a po�szcze�gól�ne� so�łec�twa� gmi�ny
Tar�nów� za�pre�zen�to�wa�ły� się� w Gmin�nym
Kon�kur�sie�Wień�ca�Do�żyn�ko�we�go.�Na uro�-
czy�sto�ści� do�żyn�ko�we� przy�by�li� za�pro�sze�ni
go�ście:�po�seł�An�na�Pie�czar�ka,�eta�to�wy�czło�-
nek�za�rzą�du�Po�wia�tu�Tar�now�skie�go�To�masz
Stel�mach�i czło�nek�za�rzą�du�Ma�riusz�Tyr�ka,
wi�ce�prze�wod�ni�czą�ca� Ra�dy� Po�wia�tu� Tar�-
now�skie�go� Ewa� Ku�bisz�tal� wraz� z rad�ny�mi
Ali�ną� Bar�ba�chen� i Prze�my�sła�wem� Skru�-
chem,� pre�zy�dent� mia�sta� Tar�no�wa� Ja�kub
Kwa�śny,�bur�mistrz�mia�sta�i gmi�ny�Świąt�ni�-
ki�Du�że�Mał�go�rza�ta�Du�ży,�wi�ce�prze�wod�ni�-
czą�cy� Ra�dy� Po�wia�tu� Dą�brow�skie�go� Ka�mil
No�wak,� dy�rek�tor� Po�wia�to�we�go� Cen�trum
Po�mo�cy�Ro�dzi�nie�w Tar�no�wie�An�na�Gór�-

ska,� prze�wod�ni�czą�ca�Ra�dy�Gmi�ny�Tar�nów
Wie�sła�wa� Mi�te�ra� wraz� z rad�ny�mi,� księ�ża,
dru�ho�wie� OSP,� soł�ty�si,� a tak�że� de�le�ga�cja
z za�przy�jaź�nio�nych�miast�Tor�na�la�na Sło�wa�-
cji�i Csik�szent�si�mon�z Sied�mio�gro�du�w Ru�-
mu�nii.�Zgod�nie�z tra�dy�cją,�ce�re�mo�niom�do�-

żyn�ko�wym�prze�wod�ni�czy�li� sta�ro�sta� i sta�ro�-
ści�na�–�przed�sta�wi�cie�le�rol�ni�ków�i przed�się�-
bior�ców.�W tym�ro�ku�tę�za�szczyt�ną�funk�cję
peł�ni�li:� Mar�ta� Sma�gacz� –� miesz�kan�ka� Ko�-
szyc�Wiel�kich,�od wie�lu�lat�zwią�za�na�z biz�-
ne�sem�fry�zjer�sko�–�ko�sme�tycz�nym�i Bar�tło�-
miej� Czap�ko�wicz� –rol�nik� z krwi� i ko�ści,
miesz�ka�niec� Ra�dl�nej.� Mar�ta� Sma�gacz� jest
rów�nież�ak�tyw�ną�dzia�łacz�ką�Ko�ła�Go�spo�dyń
Wiej�skich�„Mal�wa”�w Ko�szy�cach�Wiel�kich.
-Po�dob�nie�jak�mo�jej�pra�cy,�od�da�ję�się�te�mu
za�ję�ciu�bez�resz�ty.�Wy�my�śla�my�róż�ne�ini�cja�-
ty�wy,�pro�mu�je�my� lo�kal�ne�dzie�dzic�two,� in�-
te�gru�je�my� spo�łecz�ność� Ko�szyc� Wiel�kich
i oko�lic� i co�raz� le�piej� nam� to� wy�cho�-
dzi� –� mó�wi� Mar�ta� Sma�gacz.� Bar�tło�miej
Czap�ko�wicz� jest�oso�bą�nie�zwy�kle�pra�co�wi�-
tą.�To�wy�niósł�z do�mu.�Gdy�z nie�go�wy�cho�-
dzi,� z bli�ski�mi� że�gna� się� sło�wa�mi:� „Z Bo�-
giem”.�-Pra�cę�na ro�li�trze�ba�ko�chać,�ina�czej
te�go�nie�wi�dzę.�Mój�dzia�dek�to�ko�chał� i ja
też.�Sta�ram�się�tak�do�brze�upra�wiać�zie�mię
jak�on,�był�mo�im�wzo�rem.�Pra�ca�rol�ni�ka�jest
wy�ma�ga�ją�ca,� a ry�nek� zby�tu� dość� cięż�-
ki�–�mó�wi�sta�ro�sta�do�ży�nek.�Nie�od�łącz�nym
ce�re�mo�nia�łem�świę�ta�plo�nów�jest�prze�ka�za�-
nie� przez� sta�ro�stów� do�ży�nek� chle�ba� upie�-
czo�ne�go�z ziar�na�z te�go�rocz�nych�zbio�rów�go�-
spo�da�rzo�wi� gmi�ny� Tar�nów.� Chleb� po po�-
kro�je�niu�tra�fił�do ko�szy,�z któ�rych�czę�sto�wa�-
no�wszyst�kich�uczest�ni�ków�rol�ni�cze�go�świę�-
ta.� –� Jak� po�wie�dział� ksiądz� pra�łat� Jó�zef
Kacz�mar�ski�pod�czas�ho�mi�lii,�na�sza�tra�dy�cja,
na�sza� hi�sto�ria� na�sza� kul�tu�ra� jest� świę�ta
i w gmi�nie�Tar�nów�kul�ty�wu�je�my�to,�co�jest
świę�te,�pa�mię�ta�my�o tym,�o czym�nas�uczy�li
na�si� przod�ko�wie,� na�si� dzia�do�wie,� na�si� pra�-
dzia�do�wie.�Usza�no�wa�nie�dla�chle�ba,�usza�no�-

wa�nie�dla�tych,�któ�rzy�ten�chleb�pro�du�ku�ją,
któ�rzy�wy�pra�co�wu�ją,�że�by�śmy�mo�gli�go�spo�-
ży�wać,� że�by�śmy� mo�gli� go� jeść.�W gmi�nie
Tar�nów�rol�ni�ków�jest�co�raz�mniej,�ale�tra�dy�-
cja�po�zo�sta�ła,�sza�cu�nek�po�zo�stał�dla�chle�ba,
dla�te�go�de�kla�ru�je�my,�że�bę�dzie�my�kul�ty�wo�-
wać� te�na�sze� świę�te,�pięk�ne� tra�dy�cje,�któ�-
rych�na�uczy�li�nas�na�si�oj�co�wie.�Chleb�jest�to
sym�bol� do�bro�by�tu� i sym�bol� ży�cia,� dla�te�go
usza�nu�je�my�ten�chleb,�sza�nu�je�my�ten�chleb
w każ�dym�ro�ku�–�za�zna�czył�Grze�gorz�Ko�zioł
wójt� gmi�ny� Tar�nów,� któ�ry� po�dzię�ko�wał
wszyst�kim�za obec�ność.�–�Dzię�ku�ję,�że�tu�je�-
ste�ście,�dzię�ku�ję,�że�mo�że�my�wspól�nie�świę�-
to�wać�tra�dy�cyj�ne�świę�to�plo�nów.�Dzię�ku�ję
na�szym� go�ściom,� któ�rzy� tu�taj� są,� dzię�ku�ję
par�la�men�ta�rzy�stom,�pa�ni�po�seł,�że�jest�z na�-
mi�dzię�ku�ją�pa�nu�pre�zy�den�to�wi�Tar�no�wa,�to
jest�chy�ba�pierw�szy�raz�od 20�lat,�że�ma�my
pa�na� pre�zy�den�ta,� któ�ry� tu�taj� z na�mi� jest,
któ�ry�utoż�sa�mia�się�z na�mi�–�do�dał�go�spo�-
darz�gmi�ny.�Ży�cze�nia�dla�rol�ni�ków�prze�ka�-
za�li�za�pro�sze�ni�go�ście,�ży�cząc�do�brej�za�ba�wy.
Ko�lej�nym� punk�tem�Do�ży�nek�Gmi�ny� Tar�-

nów�by�ło� roz�strzy�gnie�cie� kon�kur�sów,�wrę�-
cze�nie�na�gród�i dy�plo�mów.�Ko�mi�sja�kon�kur�-
so�wa,�w skła�dzie:�prze�wod�ni�czą�cy,�dy�rek�tor
Mu�zeum� Zie�mi� Tar�now�skiej� Ka�zi�mierz
Kur�czab,�oraz�człon�ko�wie�se�kre�tarz�Urzę�du
Gmi�ny�Tar�nów�Ane�ta�Bły�skal�i ar�ty�sta�Woj�-
ciech�Ru�szel,�ogło�si�ła,�że III miej�sce�zdo�był
wie�niec�z Jo�dłów�ki�-Wa�łek, II miej�sce�wie�-
niec�z Łę�kaw�ki�i I miej�sce�wie�niec�z Po�rę�by
Ra�dl�nej.� Wie�niec� z Po�rę�by� Ra�dl�nej� już
po raz� dzie�wią�ty�wy�grał�w gmin�nym� kon�-
kur�sie,�we�wcze�śniej�szych� la�tach�dwu�krot�-
nie�wy�gry�wał�wo�je�wódz�ki�kon�kurs,�a dwu�-
krot�nie�pre�zy�denc�ki�na naj�pięk�niej�szy�wie�-
niec�do�żyn�ko�wy.�W tym�ro�ku�bę�dzie�re�pre�-
zen�to�wał� gmi�nę�Tar�nów�pod�czas�Do�ży�nek
Wo�je�wódz�twa�Ma�ło�pol�skie�go,� któ�re� za�pla�-
no�wa�no� na dzień 25� sierp�nia� w Po�lan�ce
Wiel�kiej.� Lau�re�at� dru�gie�go� miej�sca� na�to�-
miast�weź�mie�udział�w Do�żyn�kach�Po�wia�tu
Tar�now�skie�go,� któ�re� od�bę�dą� się�w dniu 1
wrze�śnia�w Wie�trzy�cho�wi�cach.�W kon�kur�-
sie�na naj�pięk�niej�sze�sto�isko�w gmi�nie�Tar�-
nów�zwy�cię�ży�ło�sto�isko�przy�go�to�wa�ne�przez
so�łec�two�Zby�li�tow�ska�Gó�ra,�dru�gie�miej�sce
za�ję�ła� Po�rę�ba� Ra�dl�na,� a trze�cie� Ko�szy�ce
Wiel�kie.

Na sce�nie� wy�stą�pił� mło�dy� mu�zyk
z Nie�cie�czy�Ni�ko�dem�Li�ro,�ze�spół�cy�gań�-
skiej�mu�zy�ki�„Dzia�ni”,�a tak�że�jed�na�z naj�-
lep�szych� pol�skich�wo�ka�li�stek� –�Ania�Dą�-
brow�ska.�Na za�koń�cze�nie�do tań�ca�za�pro�si
ze�spół� „Fe�niks”.� Ca�łość� do�peł�ni�ło� wie�le
atrak�cji�i dar�mo�we�po�czę�stun�ki�m.�in.�dzi�-
czy�zną,�bi�go�sem,�cia�sta�mi.�Ko�ła�Go�spo�dyń
Wiej�skich� chęt�nie� czę�sto�wa�ły� tym,� co
przy�go�to�wa�ły�na kon�kurs.�Dla�dzie�ci�przy�-
go�to�wa�no� park� za�baw,� był� też� kier�masz
żyw�no�ści� i pro�duk�tów�re�gio�nal�nych,�lo�te�-
ria� fan�to�wa,� sto�iska�wy�sta�wien�ni�cze� i fo�-
od�truc�ki.

Dożynki gminy Tarnów

Hucznie, kolorowo i wesoło
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Gmi ny Za kli czyn i Rze pien nik Strzy -
żew ski po wo ła ły Po gó rzań ski Zwią -
zek Mię dzyg min ny Zie mi Tar now -
skiej w ce lu po pra wy bez pie czeń -
stwa przy dro dze wo je wódz kiej
nr 980. Wła śnie pod pi sa na zo sta ła
umo wa z wy ko naw ca mi na bu do wę
cią gu pie szo -ro we ro we go, chod ni -
ka i dro gi dla pie szych w miej sco -
wo ściach Cha rze wi ce, Melsz tyn,
Rze pien nik Strzy żew ski i Rze pien -
nik Su chy, a 1 sierp nia na stą pi
otwar cie ofert w prze tar gu na roz -
bu do wę oświe tle nia dro go we go.

Umo�wę� na po�pra�wę� bez�pie�czeń�stwa
przy dro�dze�wo�je�wódz�kiej�nr 980�po�przez
mo�der�ni�za�cję�in�fra�struk�tu�ry�dro�go�wej�pod�-
pi�sał�z wy�ko�naw�ca�mi�w za�kli�czyń�skim�ra�tu�-
szu�prze�wod�ni�czą�cy�Po�gó�rzań�skie�go�Związ�-
ku� Mię�dzyg�min�ne�go� Zie�mi� Tar�now�skiej
Ka�zi�mierz�Fu�da�la.�Obec�ni�by�li�m.�in.�wi�ce�-
prze�wod�ni�czą�cy� Sej�mi�ku� Wo�je�wódz�twa
Ma�ło�pol�skie�go�Woj�ciech�Skruch,�dy�rek�tor
Za�rzą�du�Dróg�Wo�je�wódz�kich�w Kra�ko�wie
Ka�ta�rzy�na� Wę�grzyn�-Ma�de�ja,� bur�mistrz
Mia�sta�i Gmi�ny�Za�kli�czyn�Da�wid�Chro�bak
oraz�wójt�Rze�pien�ni�ka�Strzy�żew�skie�go�Ma�-
rek�Ka�raś.�Zre�ali�zo�wa�ne�zo�sta�ną�czte�ry�za�-
da�nia.� Wy�ko�na�ny� zo�sta�nie� ciąg� pie�szo�-ro�-
we�ro�wy� w Cha�rze�wi�cach� (wraz� z kład�ką
nad po�to�kiem�„Cha�rze�wian�ka”)�i Melsz�ty�-
nie� –� 1,1 km,� chod�nik� w Rze�pien�ni�ku
Strzy�żew�skim�–�700 m,�dro�ga�dla�pie�szych
wraz�z prze�bu�do�wą�in�fra�struk�tu�ry�tech�nicz�-
nej�w Rze�pien�ni�ku�Su�chym�–�520 m,�a po�-
nad�to� za�ku�pio�ny� zo�sta�nie� cią�gnik� oraz
w peł�ni� kom�pa�ty�bil�na� ko�siar�ka� bi�ja�ko�wa

i za�mia�tar�ka.� Na to� wszyst�ko� po�zy�ska�no
prze�szło 5,3�mln�zł�do�fi�nan�so�wa�nia�z Rzą�-
do�we�go� Fun�du�szu� „Pol�ski� Ład”.� Wkład
wła�sny� gmin� wy�no�si� za�le�d�wie 5� pro�cent
(285� tys.� zł). 1� sierp�nia�na�stą�pi�na�to�miast
otwar�cie� ofert� w prze�tar�gu� na bu�do�wę
i mo�der�ni�za�cję� oświe�tle�nia� dro�go�we�go
w Cha�rze�wi�cach,�Melsz�ty�nie,�Lu�sła�wi�cach,
Koń�czy�skach,�Fa�ści�szo�wej,�Rze�pien�ni�ku�Bi�-
sku�pim,�Rze�pien�ni�ku�Strzy�żew�skim�i Rze�-
pien�ni�ku�Su�chym�oraz�na za�kup�i do�sta�wę
sprzę�tu� do utrzy�ma�nia� in�fra�struk�tu�ry
oświe�tle�nio�wej�–�pod�no�śni�ka�prze�gu�bo�wo�-
-te�le�sko�po�we�go� z ko�szem� izo�lo�wa�nym.
Na te� przed�się�wzię�cia� dwóch� gmin� ma
do dys�po�zy�cji 2�mln�z „Pol�skie�go�Ła�du”.

Bur�mistrz� Da�wid� Chro�bak� przy�po�-
mniał,�że�z pro�gra�mów�ogła�sza�nych�przez
rząd� pre�mie�ra� Ma�te�usza� Mo�ra�wiec�kie�go

mo�gły� ko�rzy�stać� po�je�dyn�cze� sa�mo�rzą�dy,
ale�tak�że�związ�ki�gmin�do re�ali�za�cji�wspól�-
nych�za�dań.�–�Stąd�ta�ini�cja�ty�wa.�Z gmi�ną
Rze�pien�nik� Strzy�żew�ski� łą�czy� nas� dro�ga
wo�je�wódz�ka� nr 980,� a bez�pie�czeń�stwo
przy niej� jest�waż�ne� i istot�ne�dla�na�szych
miesz�kań�ców� –� stwier�dził.� –� Dróg� wo�je�-
wódz�kich�w Ma�ło�pol�sce�jest�bar�dzo�du�żo
i są�to�dro�gi�bar�dzo�ob�cią�żo�ne�ru�chem�sa�-
mo�cho�do�wym.�Sa�mo�rząd�wo�je�wódz�ki�sa�-
mo�dziel�nie� nie� jest� w sta�nie� wy�ko�nać
wszyst�kich� nie�zbęd�nych� in�we�sty�cji,� aby
by�ło�przy nich�w peł�ni�bez�piecz�nie.�Dla�te�-
go�bez�cen�na�jest�po�moc�gmin.�W do�dat�ku
to� bur�mi�strzo�wie,� wój�to�wie� czy� rad�ni
gmin�ni� naj�le�piej� wie�dzą� ja�kie� są� w po�-
szcze�gól�nych� miej�sco�wo�ściach� po�trze�by
w tym�za�kre�sie� i co� trze�ba�zro�bić�–�pod�-

kre�śla�wi�ce�mar�sza�łek�wo�je�wódz�twa�ma�ło�-
pol�skie�go�Ry�szard�Pa�gacz.

Wi�ce�prze�wod�ni�czą�cy� SWM� Woj�-
ciech� Skruch� gra�tu�lo�wał� po�my�słu� po�łą�-
cze�nia�po�ten�cja�łu�dwóch�gmin.�–�Za rzą�-
dów�Pra�wa�i Spra�wie�dli�wo�ści�po�ja�wi�ła�się
in�no�wa�cyj�na� for�ma� do�dat�ko�we�go� wspar�-
cia�sa�mo�rzą�dów�i w przy�pad�ku�Za�kli�czy�na
oraz�Rze�pien�ni�ka�Strzy�żew�skie�go�ta�szan�-
sa�zo�sta�ła�wy�ko�rzy�sta�na.�Przy�kro,�że�obec�-
ny�rząd�wy�ga�sza� te�wszyst�kie�do�bre�pro�-
gra�my�–�do�dał.

Przed�sta�wi�cie�le�obu�gmin�de�kla�ru�ją,�że
bę�dą�w ra�mach�PZMZT�po�dej�mo�wać�dal�-
sze�dzia�ła�nia�i skła�dać�wnio�ski�o pie�nią�dze,
rów�nież�do Fun�du�szy�Eu�ro�pej�skich,�na ko�-
lej�ne�za�da�nia�dla�po�pra�wy�bez�pie�czeń�stwa
przy DW 980.

Powiat tarnowski

Droga wojewódzka 980 połączyła dwa samorządy

Wi ce mar sza łek wo je wódz twa ma ło -
pol skie go Ry szard Pa gacz, któ ry
uczest ni czył w ob ra dach se sji Ra dy
Miej skiej w Za kli czy nie za pew nił,
że bę dzie sta rał się po ma gać
w każ dej spra wie, z któ rą sa mo rząd
Gmi ny Za kli czyn zwró ci się do za -
rzą du wo je wódz twa bądź do nie go
oso bi ście. Pod kre ślił, że ta kie sa me
de kla ra cje bę dzie skła dał w in nych
gmi nach.

Ry�szard� Pa�gacz� wy�ra�ził� za�do�wo�le�nie,
że� na po�cząt�ku� swo�jej� no�wej� dro�gi,� ja�ką
jest� peł�nie�nie� funk�cji� wi�ce�mar�szał�ka� jest
wła�śnie�w Za�kli�czy�nie.�–�Pod�trzy�mu�ję� to,
co� po�wie�dzia�łem� kie�dyś.� Wy�na�ją�łem� się,
swo�ją� oso�bę,� aby� pra�co�wać� dla�Was.�Tak
by�ło,� gdy� spra�wo�wa�łem� urząd� wi�ce�wo�je�-
wo�dy,� tak� jest� te�raz.� Tak� poj�mu�ję� służ�bę
pu�blicz�ną.�Dzi�siaj� to�mój� pierw�szy� udział
w se�sji� gmin�ne�go� sa�mo�rzą�du�w no�wej� ro�-
li. I cie�szę�się,�że�jest�to�wła�śnie�Za�kli�czyn.
Na�sze� do�tych�cza�so�we� po�zy�tyw�ne� re�la�cje
spra�wi�ły,�że�wspól�nie�zro�bi�li�śmy�wie�le�dla
tu�tej�szej� spo�łecz�no�ści� lo�kal�nej.�Wy�ko�na�li�-
śmy� spo�ro� in�we�sty�cji.� Wspo�mnę� choć�by
od�bu�do�wę�zam�ko�wej�wie�ży�w Melsz�ty�nie,
licz�ne� przed�się�wzię�cia� dro�go�we,� ale� tak�że
spo�tka�nia�po po�wo�dziach�czy�na�wał�ni�cach,

któ�re�do�tknę�ły�zie�mię�za�kli�czyń�ską.�Sza�co�-
wa�li�śmy� stra�ty,� a na�stęp�nie� sku�tecz�nie
udzie�la�na�by�ła�po�moc.�Dzię�ki�te�mu�lu�dzie
czu�li,�że�wła�dza�jest�z ni�mi,�po�ma�ga�na ty�-
le,�na ile�mo�że�–�stwier�dził�wi�ce�mar�sza�łek.
Wy�ra�ził�prze�ko�na�nie,�że�rów�nież�w no�wej
rze�czy�wi�sto�ści� tak� to� wszyst�ko� na�dal� bę�-
dzie�wy�glą�da�ło.

–� Chciał�bym,� aby�śmy� wy�ko�rzy�sty�-
wa�li� te�moż�li�wo�ści,�któ�re�da�je� sa�mo�rząd
i kon�ty�nu�owa�li� do�bre� przed�się�wzię�cia
oraz�wy�pra�co�wa�ne�roz�wią�za�nia.�Wspól�nie
mo�że�my�zro�bić�na�dal�bar�dzo�du�żo�i po�ka�-
zy�wać,� że� moż�na.� Zo�bo�wią�zu�ję� się,� że

każ�dej� spra�wie,� w któ�rej� zwró�ci�cie� się
Pań�stwo� do za�rzą�du� wo�je�wódz�twa� czy
do mnie�oso�bi�ście�bę�dę�sta�rał� się�po�ma�-
gać.�Ta�kie� sa�me�de�kla�ra�cje� bę�dę� skła�dał
rów�nież�wo�bec�in�nych�gmin�–�do�dał�Ry�-
szard�Pa�gacz.

–�Bu�dżet�na�szej�gmi�ny�w du�żej�mie�rze
opie�ra� się� o środ�ki� ze�wnętrz�ne.�W ostat�-
nich�la�tach�dzię�ki�przy�chyl�no�ści�obec�ne�go
pa�na�wi�ce�mar�szał�ka,�ale�rów�nież�wie�lu�in�-
nych� osób� za�si�la�ny� był� du�ży�mi� kwo�ta�mi
pie�nię�dzy�ze�źró�deł�ze�wnętrz�nych�i dla�te�go
tak� du�żo� mo�że�my� pro�wa�dzić� in�we�sty�cji
i roz�wi�jać�na�szą�gmi�nę.�Za to�bar�dzo�dzię�-

ku�je�my�–�po�wie�dzia�ła�prze�wod�ni�czą�ca�Ra�-
dy� Miej�skiej� w Za�kli�czy�nie� An�na� Moj.
Trze�ba�rów�nież�pa�mię�tać,�że�wciąż�re�ali�zu�-
je�my� pro�jek�ty,� któ�re� przy�go�to�wa�li�śmy
w po�ro�zu�mie�niu� z Ry�szar�dem� Pa�ga�czem,
ja�ko� wi�ce�wo�je�wo�dą.� Jest� to� sta�bi�li�za�cja
osu�wisk,� prze�bu�do�wa� dro�gi� w Fa�li�sze�wi�-
cach�czy�dal�sza�od�bu�do�wa�zam�ku�wMelsz�-
ty�nie.�Ma�my�ko�lej�ne�pla�ny,�o któ�rych�roz�-
ma�wia�łem�z Pa�nem�Wi�ce�mar�szał�kiem,�ta�-
kie� jak�wy�ko�na�nie�du�że�go�od�cin�ka� ścież�ki
ro�we�ro�wej� przy dro�dze� wo�je�wódz�kiej
z Bie�śni�ka� aż�do gra�ni�cy� z gmi�ną�Gró�dek
nad Du�naj�cem,� re�mon�ty� na�wierzch�ni� na�-
stęp�nych� dróg� czy� od�bu�do�wy� za�byt�ków.
Li�czy�my�też�na środ�ki�eu�ro�pej�skie�na wy�-
bu�do�wa�nie� kład�ki� pie�szo�-ro�we�ro�wej
nad Du�naj�cem�z We�so�ło�wa�do Melsz�ty�na
w ce�lu� pod�nie�sie�nia� atrak�cyj�no�ści� tu�ry�-
stycz�nej� na�szej� gmi�ny.� To� dla� nas� je�den
z prio�ry�te�tów�tej�ka�den�cji.

Gmina Zakliczyn

Nowe otwarcie i kontynuacja
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Już po raz trzy na sty or ga ni zo wa ne
bę dą Do żyn ki Gmi ny Za kli czyn, któ -
re od bę dą się 24 sierp nia 2024 ro -
ku na za kli czyń skim Ryn ku. Weź mie
w nich udział re kor do wa licz ba grup
wień co wych, bo aż 19. Go spo da -
rzem te go rocz nych do ży nek jest So -
łec two Lu sła wi ce.

Do�żyn�ki�roz�pocz�ną�się�o go�dzi�nie 14.00
Mszą�świę�tą,�dzięk�czyn�ną�w ko�ście�le�pw.�św.
Idzie�go� opa�ta� w Za�kli�czy�nie.� Po na�bo�żeń�-
stwie,� w barw�nym� ko�ro�wo�dzie� uczest�ni�cy
w asy�ście� Za�kli�czyń�skich� He�li�go�ni�stów
iHar�mo�ni�stów�oraz�Ka�pe�li�św.�Idzie�go�przej�-
dą�na za�kli�czyń�ski�Ry�nek,� gdzie� roz�pocz�nie
się�część�ofi�cjal�na.�W pro�gra�mie:�prze�ka�za�nie
chle�ba�do�żyn�ko�we�go�przez�sta�ro�stów�do�ży�-
nek�bur�mi�strzo�wi,�ob�rzęd�do�żyn�ko�wy�wwy�-
ko�na�niu�Ze�spo�łu�Folk�lo�ry�stycz�ne�go�„Gwoź�-
dziec”,� a na�stęp�nie� ośpiew� wszyst�kich 19
wień�ców.�Po�tem�przyj�dzie�czas�na bie�sia�do�-
wa�nie� do�żyn�ko�we� przy akom�pa�nia�men�cie
Stra�żac�kiej�Or�kie�stry�Dę�tej�„Fi�li�po�wi�ce”�(te�-
go�rocz�nym�lau�re�acie�Fe�sti�wa�lu�Echo�Trom�-
bi�ty),�Lu�si�Ma�zur�z ze�spo�łem,�a na fi�nał�za�-
ba�wa�do�żyn�ko�wa�z Agen�cją�E�–Muz.�Pa�tro�na�-
mi�te�go�rocz�nych�Do�ży�nek�są:�Łu�kasz�Smół�-
ka�–�mar�sza�łek�Wo�je�wódz�twa�Ma�ło�pol�skie�-
go�oraz�Da�wid�Chro�bak�–�bur�mistrz�Mia�sta
i Gmi�ny�Za�kli�czyn.

Na�to�miast� w nie�dzie�lę 25� sierp�nia
na za�kli�czyń�skim�Ryn�ku�od�bę�dzie�się�Fe�sti�-
wal� Fa�so�li.� Bę�dzie� to� już 23� od�sło�na� te�go

wy�da�rze�nia,�któ�re�go�pierw�sza�edy�cja�od�by�-
ła�się�w 2000�ro�ku.�Im�pre�za�roz�pocz�nie�się
w nie�dziel�ne�po�łu�dnie�otwar�ciem�Jar�mar�ku
Fa�so�li�i Pro�duk�tu�Tra�dy�cyj�ne�go�Ma�ło�pol�ski.
Po raz�pierw�szy�Cen�trum�Pro�mo�cji�Na�uki
z War�sza�wy� bę�dzie� za�pra�sza� do stre�fy� ro�-
dzin�nej� „Fa�so�lan�dia”,� gdzie� cze�kać� bę�dzie
na dzie�ci� i do�ro�słych� mnó�stwo� atrak�cji.
Od go�dzi�ny 16.30�bur�mistrz�Da�wid�Chro�-
bak� bę�dzie� czę�sto�wał� fa�sol�ką,� a go�ściom
wy�da�rze�nia� przy�gry�wać� bę�dzie� Za�kli�czyń�-
ska�Ka�pe�la�Po�dwór�ko�wa�„Gu�lo�ny”.

Po czę�ści�ofi�cjal�nej�roz�pocz�nie�się�mu�-
zycz�na�uczta;�naj�pierw�na sce�nie�zo�ba�czy�-
my�„So�unds�Aca�de�my”�w re�per�tu�arze�mu�-
zy�ki� fil�mo�wej� i roz�ryw�ko�wej,� a na�stęp�nie
gwiaz�dę� wy�da�rze�nia� –� Mar�ci�na� „Czer�-
sky’ego”� z ze�spo�łem.� Je�go� pio�sen�ki� ma�ją
wie�lo�mi�lio�no�we�od�sło�ny�w YT�czy�ser�wi�-
sach� stre�amin�gach.� Naj�więk�szym� hi�tem
Czer�sky’ego�jest�„Bro�kat”.�Zna�ne�są�tez�je�-
go�prze�bo�je:�„Ca�li�for�nia”�„Kel�ner”�czy�też
co�ver�„Kry�zy�so�wa�na�rze�czo�na”�gru�py�La�dy
Pank�oraz�na�gra�nie�z gru�pą�FE�EL�„Chce�-
my�być�so�bą”.�Na fi�nał�wy�da�rze�nia�or�ga�ni�-
za�to�rzy� przy�go�to�wa�li� fi�re�–show� w wy�ko�-
na�niu�Cen�trum�Na�uki� i Pro�mo�cji.� Pa�tro�-
na�mi� te�go� wy�da�rze�nia� są:� Łu�kasz� Smół�-
ka� –� mar�sza�łek� Wo�je�wódz�twa� Ma�ło�pol�-
skie�go,�Woj�ciech�Skruch�wi�ce�prze�wod�ni�-
czą�cy�sej�mi�ku�Wo�je�wódz�twa�Ma�ło�pol�skie�-
go� i Da�wid�Chro�bak� –� bur�mistrz�Mia�sta
i Gmi�ny�Za�kli�czyn.

Zakliczyn

Dożynki gminne i święto fasoli

W za kli czyń skim ra tu szu od by ła się
uro czy stość wrę cze nia od zna czeń
przez Sto wa rzy sze nie „Dzie ci Woj -
ny”, in te gru ją ce śro do wi ska, z któ -
rych wy wo dzą się dzie ci, któ re
w cza sie II woj ny świa to wej do zna -
ły re pre sji i krzywd ze stro ny oku -
pan tów, ale tak że dzia ła czy daw nej
opo zy cji an ty ko mu ni stycz nej.

Za�kli�czyn� nie�przy�pad�ko�wo� wy�bra�ny
zo�stał�na miej�sce�te�go�wy�da�rze�nia.�To�wła�-
śnie�na te�re�nie�zie�mi�za�kli�czyń�skiej�bar�dzo
pręż�nie� dzia�ła�ła� par�ty�zant�ka� AK� pod�-
czas II woj�ny�świa�to�wej,�

a miesz�kań�cy� bo�le�śnie� od�czu�li� okru�-
cień�stwo� nie�miec�kie�go� oku�pan�ta.� Tu� też
two�rzył�się�de�mo�kra�tycz�ny�ruch�lu�do�wy�ja�-

kim�by�ła�NSZZ�RI�„So�li�dar�ność”�w cza�sach
ko�mu�ni�stycz�nych.�

W klasz�to�rze� Oj�ców� Fran�cisz�ka�nów
w kon�spi�ra�cji�spo�ty�ka�li�się�dzia�ła�cze�za�rów�-
no� rol�ni�czej� „So�li�dar�no�ści”,� jak� i ro�bot�ni�-
czej.�–�Po�win�ni�śmy�pa�mię�tać�o pol�skich�bo�-
ha�te�rach,�o pięk�nych�kar�tach�pol�skiej�hi�sto�-
rii,�ale�tak�że�tych�tra�gicz�nych.�To�nasz�mo�-

ral�ny� obo�wią�zek� –� mó�wił� wi�ce�mar�sza�łek
wo�je�wódz�twa� ma�ło�pol�skie�go� Ry�szard� Pa�-
gacz.�Wła�śnie�za dzia�ła�nia�na rzecz�upa�mięt�-
nia�nia� pol�skich� bo�ha�te�rów,� a tak�że� udział
w wy�da�rze�niach� o cha�rak�te�rze� pa�trio�tycz�-
nym�Zło�tym�Krzy�żem�Za�słu�gi�przez�Sto�wa�-
rzy�sze�nie�„Dzie�ci�Woj�ny”�uho�no�ro�wa�ny�zo�-
stał�wi�ce�mar�sza�łek�Ry�szard�Pa�gacz.�Po�dob�-

ne� od�zna�cze�nie�wrę�czo�no�wi�ce�prze�wod�ni�-
czą�ce�mu�Sej�mi�ku�Wo�je�wódz�twa�Ma�ło�pol�-
skie�go�Woj�cie�cho�wi� Skru�cho�wi� oraz� Zyg�-
mun�to�wi� Mi�ze�rze.� Na�to�miast� Błę�kit�ne
Krzy�że� Za�słu�gi� otrzy�ma�li:� An�to�ni� Lis,� Ja�-
nusz� Tre�la,� Zdzi�sław� Ja�sie�wicz,� Je�rzy� Ka�-
cer,�Sta�ni�sław�Wrze�śniak,�Ry�szard�Zię�ci�na
i Da�wid�Chro�bak.

Zakliczyn

Odznaczenia dla działaczy



Ju bi le usz 45-le cia Lu do we go Klu bu
Spor to we go z Szyn wał du ob cho dzo -
no w so bo tę 10 sierp nia. By ły wspo -
mnie nia, od zna cze nia i gra tu la cje. 

Wy�da�rze�nie� roz�po�czę�ło� się� roz�-
gryw�ka�mi� pił�kar�ski�mi.� Na po�cząt�ku
Tur�niej�Or�li�ków,�w któ�rym�udział�wzię�-
li�mło�dzi�za�wod�ni�cy�LKS�Szyn�wałd,�za�-

wod�ni�cy�z We�sto�via�Tar�nów,�KS�Po�go�-
ria�Po�gór�ska�Wo�la,�Klub�Spor�to�wy�Rzu�-
cho�wa,�Wo�la�nia�Wo�la� Rzę�dziń�ska.� Ry�-
wa�li�za�cja� bo�isko�wa� mło�dych� adep�tów

pił�ki� noż�nej� za�koń�czy�ła� się� zwy�cię�-
stwem�KS�Rzu�cho�wej.

Na�stęp�nie�od�był�się�mecz�spa�rin�go�wy
se�nio�rów�z ze�spo�łem�KS�Po�go�ria�Po�gór�ska
Wo�la,� któ�ry� za�koń�czył� się� wy�gra�ną� LKS
Szyn�wałd, 4: 0.� W trak�cie� wy�da�rze�nia
do ry�wa�li�za�cji�przy�stą�pi�ły�rów�nież�dru�ży�ny
Old�boy�ów.�Pod�czas�czę�ści�ofi�cjal�nej�z oka�-
zji�ju�bi�le�uszu 45-le�cia�wrę�czo�no�po�dzię�ko�-
wa�nia�i gra�tu�la�cje�za�rzą�do�wi�klu�bu,�tre�ne�-
rom,�za�wod�ni�kom�i dzia�ła�czom,�dzię�ki�któ�-
rym�LKS�Szyn�wałd�cią�gle�się�roz�wi�ja.�Po�-
dzię�ko�wa�no� m.� in.� za za�an�ga�żo�wa�nie

w spor�to�we�dzia�ła�nia,�a tak�że�pro�mo�cję�ak�-
tyw�ne�go� sty�lu� ży�cia.� Dla� uczest�ni�ków
przy�go�to�wa�no� bo�ga�tą� ga�stro�no�mię,�m.� in.
bi�gos,�pie�ro�gi�i grill.�Nie�za�po�mnia�no�o naj�-
młod�szych�miesz�kań�cach,�na któ�rych�cze�-
ka�ły�m.�in.�dmu�chań�ce,�tor�prze�szkód�oraz
po�pcorn,� lo�dy,� wa�ta� cu�kro�wa� czy� zim�ne
na�po�je.�Na za�koń�cze�nie�od�by�ła�się�za�ba�wa
ta�necz�na,�do któ�rej�za�pro�sił�Ze�spół�Sło�wik.
W wy�da�rze�niu�wzię�li�udział�m.�in.�sta�ro�sta
tar�now�ski� Ja�cek� Hu�dy�ma,� wójt� gmi�ny
Skrzy�szów�Mar�cin�Ki�wior,�rad�ni�po�wia�to�-
wi�i gmin�ni.

GalicjaSuper8

W Wał Ru dzie ob cho dzo no uro czy -
ście 80. rocz ni cę Ak cji „III Most”
– jed nej z naj bar dziej nie zwy kłych

ope ra cji wy wia dow czych AK pod -
czas II woj ny świa to wej. 

Przy po�mni�ku�upa�mięt�nia�ją�cym�to�wy�-
da�rze�nie� ze�bra�li� się� par�la�men�ta�rzy�ści,
przed�sta�wi�cie�le� władz� sa�mo�rzą�do�wych,
służb�mun�du�ro�wych�oraz�miesz�kań�cy.�

Ak�cja�po�le�ga�ła�na prze�trans�por�to�wa�niu
czę�ści�ra�kie�ty V�-2�z Pol�ski�do An�glii,�co�po�-
zwo�li�ło� Alian�tom� sku�tecz�niej� się� bro�nić.
Ope�ra�cja� by�ła� wy�jąt�ko�wo� trud�na� i ry�zy�-
kow�na.�W oku�po�wa�nej�Pol�sce�mu�siał�wy�lą�-
do�wać�alianc�ki�sa�mo�lot�Da�ko�ta,�któ�ry�przy�-
le�ciał�z wło�skie�go�lot�ni�ska�w Brin�di�si.�Lą�do�-
wa�nie� mia�ło� od�być� się� na po�cząt�ku� lip�-
ca 1944�ro�ku�na po�lach�w Wał�-Ru�dzie�ko�ło
Za�ba�wy.�Żoł�nie�rze�AK�cze�ka�li� na miej�scu
po�nad� dwa� ty�go�dnie.�W tym� cza�sie� ak�cja
bar�dzo� się� skom�pli�ko�wa�ła.�Ulew�ny�deszcz
i nie�miec�ki�od�dział�w po�bli�żu�utrud�nia�ły�re�-
ali�za�cję� pla�nu.� Osta�tecz�nie� lą�do�wa�nie
alianc�kie�go�sa�mo�lo�tu�Da�ko�ta�w no�cy�z 25
na 26�lip�ca 1944�ro�ku�za�koń�czy�ło�się�suk�ce�-
sem.�Część�ofi�cjal�na�od�by�ła�się�pod po�mni�-
kiem�w Wał�-Ru�dzie.�Od�da�no�hołd�żoł�nie�-
rzom�Ar�mii�Kra�jo�wej�i zło�żo�no�kwia�ty.�Na�-
stęp�nie� w Sank�tu�arium� bł.� Ka�ro�li�ny� Kóz�-
ków�ny� w Za�ba�wie� od�by�ła� się� Msza� św.
w in�ten�cji� bo�ha�ter�skich� lot�ni�ków,� któ�rej
prze�wod�ni�czył� bi�skup� tar�now�ski� An�drzej

Jeż.�Po mszy�ze�bra�ni�obej�rze�li�pre�zen�ta�cję
grup�re�kon�struk�cji�hi�sto�rycz�nej�oraz�wy�słu�-
cha�li� za�po�wie�dzi� książ�ki� –� wy�wia�du� rze�ki
z gen.� Zdzi�sła�wem� Ba�sza�kiem,� au�tor�stwa
An�ny� Bro�żek,� któ�ra� nie�ba�wem� uka�rze� się
dzię�ki� sta�ra�niom� kra�kow�skie�go� od�dzia�łu
IPN.�W han�ga�rze�w Za�ba�wie�moż�na� by�ło
tak�że� oglą�dać� frag�men�ty� sa�mo�lo�tu� Da�ko�-
ta�–�ta�kie�go�jak�ten,�któ�ry�wy�lą�do�wał�na lą�-
do�wi�sku� „Mo�tyl” 80� lat� te�mu.� Wy�sta�wę
uświet�ni�ły� przy�go�to�wa�ne� i prze�ka�za�ne
przez�Mu�zeum�Lot�nic�twa�Pol�skie�go�w Kra�-
ko�wie�syl�wet�ki�za�ło�gi 267�Dy�wi�zjo�nu�RAF,
któ�ry�wziął� udział�w Ak�cji�Most III:� kpt.
Ka�zi�mie�rza� Szra�je�ra,� pi�lo�ta� Geo�r�ga� Cul�li�-
for�da� i ra�dio�ope�ra�to�ra� Joh�ne�go� Ap�pel�by.
Pod�czas�uro�czy�sto�ści�To�masz�Ko�sec�ki,�dy�-
rek�tor� Mu�zeum� Lot�nic�twa� Pol�skie�go

w Kra�ko�wie,�z rąk�po�sła�nek�Ur�szu�li�No�wo�-
gór�skiej�i An�ny�Pie�czar�ki�przy�jął�pa�miąt�ko�-
wy�ryn�graf�wraz�z po�dzię�ko�wa�nia�mi�wy�sto�-
so�wa�ny�mi�przez�Mi�ni�ster�stwo�Obro�ny�Na�-
ro�do�wej� za za�an�ga�żo�wa�nie�w ob�cho�dy 80.
rocz�ni�cy�Ak�cji III Most.�

Z ob�cho�da�mi 80.� rocz�ni�cy� Ak�-
cji IIIMost III po�wią�za�ny�był�ro�dzin�ni�pik�nik
lot�ni�czy� „Skrzy�dla�ty� Tar�nów”,� któ�ry� od�był
się�w Tar�no�wie�–�Mo�ści�cach.�Współ�or�ga�ni�-
za�to�ra�mi�pro�jek�tu�by�ły:�Mu�zeum�Lot�nic�twa
Pol�skie�go� w Kra�ko�wie,� Cen�trum� Kul�tu�ry
Mo�ści�ce�oraz�Mu�zeum�Zie�mi�Tar�now�skiej.
Wy�da�rze�nie�roz�po�czę�ło�się�już�w pią�tek 26
lip�ca�po po�łu�dniu.�Otwarł�je�wer�ni�saż�wy�sta�-
wy�„Skrzy�dla�ty�Tar�nów”.�Uczest�ni�cy�mo�gli
wy�słu�chać�tak�że�wie�lu�pre�lek�cji�do�ty�czą�cych
skrzy�dla�tej�hi�sto�rii�Tar�no�wa�i zwią�za�ne�z tym

im�pre�sje� na te�mat� la�ta�nia� nad Mo�ści�ca�mi.
Moż�na�też�by�ło�zo�ba�czyć�film�„Ku�rier”�opo�-
wia�da�ją�cy�o Ak�cji�Most III,�a po go�dzi�nie 21
na�stą�pił�noc�ny�start�ba�lo�nów�na ogrza�ne�po�-
wie�trze.�W so�bo�tę� pod�czas� pik�ni�ku�moż�na
by�ło�po�dzi�wiać�w po�wie�trzu�sa�mo�lo�ty:�Zlin
Z 142,�VUL�CAN�C100�-RG,�RWD�-5,�Tu�-
lak,� ze� Sto�wa�rzy�sze�nia� Lot�nic�twa� Eks�pe�ry�-
men�tal�ne�go� oraz� la�ta�ją�ce� eks�po�na�ty� Mu�-
zeum�Jak�-18�oraz�Pi�per�Cub.�Na zie�mi�pre�-

zen�to�wa�ny�był�szy�bo�wiec�Pi�rat�z Ae�ro�klu�bu
Pod�ha�lań�skie�go�i mo�de�le�mo�de�la�rzy�z Ae�ro�-
klu�bu�Zie�mi�Tar�now�skiej.�Po�nad�to�ro�dzin�ny
pik�nik�lot�ni�czy�ob�fi�to�wał�w ani�ma�cje,�warsz�-
ta�ty,�wy�stę�py�ar�ty�stycz�ne,�kon�kur�sy�i po�ka�-
zy�grup�re�kon�struk�cyj�nych.�Moż�na�by�ło�tak�-
że�po�ćwi�czyć�cel�ność�na strzel�ni�cy�kon�te�ne�-
ro�wej� i wy�pró�bo�wać� sprzęt�woj�sko�wy�pre�-
zen�to�wa�ny� przez� Tar�now�ski� Od�dział�Woj�-
sko�we�go�Cen�trum�Re�kru�ta�cji.

Wał Ruda

W 80. rocznicę akcji III Most

Szynwałd gmina Skrzyszów

Jubileusz klubu sportowego
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Uro czy stą Mszą św. od pra wio ną
w ko ście le pw. św. Mi ko ła ja Bi sku -
pa w Łę ka wi cy roz po czę ło się
w nie dzie lę 18 sierp nia świę to plo -
nów gmi ny Skrzy szów. Na stęp nie
barw ny ko ro wód do żyn ko wy prze -
ma sze ro wał na plac w po bli żu szko -
ły, gdzie od by ła się dal sza część
wy da rze nia. Tu od by ło się po wi ta -
nie go ści i ofi cjal ne prze mó wie nia. 

Na do�żyn�ki�przy�by�li�miesz�kań�cy�gmi�ny
Skrzy�szów�i za�pro�sze�ni�go�ście�rad�ni�po�wia�-
to�wi:�An�na�Grab�czyń�ska,�To�masz�Bień�i Jó�-
zef�Gą�dek,�wójt� gmi�ny�Skrzy�szów�Mar�cin
Ki�wior,� se�kre�tarz�gmi�ny�Ce�cy�lia�An�dru�sie�-
wicz,� prze�wod�ni�czą�cy� Ra�dy� Gmi�ny� Piotr
Ki�wior�wraz�z rad�ny�mi,�de�le�ga�cja�z part�ner�-
skiej�gmi�ny�Abo�ny,�pre�zy�dent�Tar�no�wa�Ja�-
kub�Kwa�śny,�księ�ża,�soł�ty�si�po�szcze�gól�nych
so�łectw�na cze�le�z soł�ty�sem�Łę�ka�wi�cy�Sta�ni�-
sła�wem�Sta�rost�ką�wraz� z gru�pa�mi�wień�co�-
wy�mi,�przed�sta�wi�cie�le�służb�mun�du�ro�wych,
dru�ho�wie�OSP,�dy�rek�to�rzy�szkół� i na�uczy�-
cie�le.� Pierw�sze� wzmian�ki� o wsi� Łę�ka�wi�ca
po�cho�dzą� z XIV wie�ku,� a za�pi�sy�w do�ku�-
men�tach� świad�czą,� że� Łę�ka�wi�ca� by�ła� wsią
ry�cer�ską.�Na�zwa�wsi�wy�wo�dzi�się�praw�do�-
po�dob�nie�od łąk,�któ�rych�jesz�cze�dzi�siaj�jest
w tej�miej�sco�wo�ści�du�żo.�Z cza�sem�Łę�ka�wa
prze�kształ�ci�ła� się� w Łę�ka�wi�cę.� Źró�dła� ko�-
ściel�ne�po�da�ją,� że�w ro�ku 1350/51�pa�ra�fia
Łę�ka�wi�ca� opła�ci�ła� świę�to�pie�trze,� co� ozna�-
cza,�że�wieś�na�le�ża�ła�do naj�star�szych�w oko�-
li�cy,�sko�ro�tu�wła�śnie�znaj�do�wa�ła�się�sie�dzi�-
ba� pa�ra�fii.� Jed�no�cze�śnie� jest� to� do�wód,� że
przed tym� ro�kiem�w Łę�ka�wi�cy� ist�niał� już
ko�ściół�–�ka�mien�ny�ko�ściół,�któ�re�go�fun�da�-
men�ty�i ścia�ny�do�tąd�ist�nie�ją�i są�wi�docz�ne

w kon�struk�cji� obec�ne�go�ko�ścio�ła.�Pierw�sza
Szko�ła�Pod�sta�wo�wa�w Łę�ka�wi�cy�zo�sta�ła�wy�-
bu�do�wa�na�w 1859�ro�ku�przez�miesz�kań�ców
gmi�ny.�Mie�ści�ła� się� ona�w przy�ko�ściel�nym
ogro�dzie,� któ�re�go� część� od�stą�pił� pro�boszcz
miej�sco�wej� pa�ra�fii� ks.� Ma�ciej� Woj�now�ski.
Wkrót�ce�szko�ła�oka�za�ła�się�za ma�ła�i w 1912
ro�ku� przy sta�ra�niach� lud�no�ści� oraz� ów�cze�-
sne�go�wój�ta�Fi�li�pa�Włod�ka�gmi�na�na�by�ła 0,5
mor�gi�grun�tu�pod bu�dy�nek�szko�ły.�W ro�ku
szkol�nym 1923/24�lek�cje�od�by�wa�ły�się�już
w no�wej�szko�le,�któ�ra�skła�da�ła�się�z czte�rech
sal� lek�cyj�nych.� W 1968� ro�ku� od�da�no
do użyt�ku�no�wy�bu�dy�nek�Szko�ły�Pod�sta�wo�-
wej�w Łę�ka�wi�cy,�a w 1973�ro�ku�od�by�ła�się
uro�czy�stość�nada�nia�szko�le�imie�nia�„Bo�ha�te�-
rów�We�ster�plat�te�w Łę�ka�wi�cy”.�Przez�wie�ki
głów�nym�za�ję�ciem�miesz�kań�ców�Łę�ka�wi�cy
by�ła�upra�wa�ro�li.�Sprzy�ja�ła�te�mu�ja�kość�tu�-
tej�szej�gle�by.�Z bie�giem�lat�sys�te�ma�tycz�nie
po�głę�bia�ły�się�i na�dal�po�głę�bia�ją�związ�ki�wsi

z po�bli�skim� mia�stem� Tar�no�wem.� Bar�dzo
du�żo� miesz�kań�ców� znaj�do�wa�ło� pra�cę
w prze�my�śle,�han�dlu�–� głów�nie�na te�re�nie
te�go�mia�sta. I tak,� z ty�po�wo� rol�ni�czej�wsi,
Łę�ka�wi�ca� prze�kształ�ca� się� w pod�miej�ską,
atrak�cyj�ną� do za�miesz�ka�nia� i od�po�czyn�ku
miej�sco�wość.� Zgro�ma�dzo�nych� przy�wi�tał
wójt�gmi�ny�Skrzy�szów�Mar�cin�Ki�wior,�przy�-
po�mi�na�jąc,�że�do�żyn�ki�to�je�den�z naj�waż�niej�-
szych�dni�w ro�ku,�w któ�rym�wy�ra�ża�my�ra�-
dość� i wdzięcz�ność� za ze�bra�ny�plon,�owoc
co�dzien�ne�go� tru�du� rol�ni�ka,� bez� któ�re�go
na na�szych�sto�łach�nie�by�ło�by�chle�ba.

–� Dziś� ten� chleb� wy�da�je� się� czymś
oczy�wi�stym,�tak�spo�wsze�dnia�łym,�że�czę�sto
nie�zwra�ca�my�na nie�go�więk�szej�uwa�gi,�bo
on�po pro�stu�jest.�Dla�te�go�w ta�kim�dniu�jak
dziś,�war�to�i na�le�ży�o nim�mó�wić.�O tym,
że� ten� chleb� to� wy�raz� od�po�wie�dzial�no�ści
i tro�ski� rol�ni�ka� o los� na�ro�du,� że� daw�niej
w na�szym�kra�ju� trak�to�wa�no� go� z wiel�kim
nie�mal�że� z na�boż�nym� po�wa�ża�niem,� że
wciąż�są�na świe�cie�miej�sca,�gdzie�ten�chleb
jest� to�wa�rem� luk�su�so�wym,� ra�ry�ta�sem
od któ�re�go�za�le�ży�czy�do�ży�je�się�ju�tra.�Dziś
w trud�nych,� nie�spo�koj�nych� cza�sach�war�to
spoj�rzeć�na ten�chleb�jak�daw�niej�i na no�wo
przy�wró�cić� mu� na�leż�ny� sza�cu�nek� bę�dą�cy
za�ra�zem� po�dzię�ko�wa�niem� za znój� pra�cy
na ro�li�–�pod�kre�ślił�go�spo�darz�gmi�ny�za�uwa�-
ża�jąc,�że�po�stęp�tech�no�lo�gicz�ny�i glo�ba�li�za�-
cja�zmie�nia�ją�nasz�świat�w za�wrot�nym�tem�-
pie.� Zmia�ny� nie� omi�ja�ją� wsi� w gmi�nie
Skrzy�szów,�któ�re�zmie�nia�ją�stop�nio�wo�swój
cha�rak�ter.� –� Jed�nak� na�si� rol�ni�cy� sta�no�wią
wciąż�gru�pę�bar�dzo�waż�ną.�To�im�m.�in.�na�-
sza� gmi�na� za�wdzię�cza� na�sze� atu�ty�- pięk�ne
kra�jo�bra�zy� z ma�low�ni�czy�mi� ła�na�mi� zbóż.
A roz�mo�wy�z rol�ni�ka�mi�są�dla�mnie�nie�zwy�-
kle�po�ucza�ją�ce�czę�sto�sta�jąc�się�mo�ty�wa�cją
do po�dej�mo�wa�nia� ko�lej�nych� dzia�łań� –� za�-
zna�czył� Mar�cin� Ki�wior,� skła�da�jąc� wszyst�-
kim� rol�ni�kom� z gmi�ny� Skrzy�szów�wy�ra�zy
naj�wyż�sze�go� sza�cun�ku� i po�dzię�ko�wa�nia
za god�ną�i cięż�ką�pra�cą,�ży�cząc�po�myśl�no�ści
i ob�fi�tych� plo�nów� w ro�ku� na�stęp�nym.
Na do�żyn�ki�do Łę�ka�wi�cy�przy�je�cha�ła�de�le�-
ga�cja� z za�przy�jaź�nio�ne�go� mia�sta� na Wę�-
grzech�–�Abo�ny.�Go�ście�prze�ka�za�li�na rę�ce
wój�ta� Mar�ci�na� Ki�wio�ra� chleb� upie�czo�ny
przez� wę�gier�skich� pie�ka�rzy.� By�ły� ży�cze�nia
od wo�je�wo�dy�ma�ło�pol�skie�go�i sta�ro�sty�tar�-
now�skie�go.�Na sce�nie�po�ja�wi�li�się�sta�ro�sto�-

wie� do�ży�nek� Elż�bie�ta� Onik� i Mi�chał� Ła�-
będź,� któ�rzy� prze�ka�za�li� na rę�ce� wło�da�rza
gmi�ny� bo�chen� chle�ba� z te�go�rocz�nych�plo�-
nów,�któ�rym�na�stęp�nie�czę�sto�wa�no�wszyst�-
kich�zgro�ma�dzo�nych.�Jed�ną�z tra�dy�cji�do�ży�-
nek� w gmi�nie� Skrzy�szów� są� od�wie�dzi�ny

u naj�star�szych� miesz�kań�ców� so�łec�twa,
w któ�rym� się� od�by�wa�ją.�Wraz� z soł�ty�sem
Łę�ka�wi�cy�Sta�ni�sła�wem�Sta�rost�ką�oraz�te�go�-
rocz�ny�mi�sta�ro�sta�mi�–�Elż�bie�tą�Onik�i Mi�-
cha�łem�Ła�bę�dziem,�wójt�Skrzy�szo�wa�Mar�-
cin� Ki�wior� od�wie�dził� Fe�li�cją� Wzo�rek
(lat 94)� i Zdzi�sła�wa�Kę�pę�(lat 94).�Każ�de
z pię�ciu� so�łectw� na do�żyn�ki� w Łę�ka�wi�cy
przy�go�to�wa�ło�wie�niec�do�żyn�ko�wy.�Po pre�-
zen�ta�cji� wień�ców� do�żyn�ko�wych� od�był� się
kon�kurs� chle�ba,� na któ�ry� każ�de� z so�łectw
upie�kło� swój� bo�chen.� Kon�kur�so�we� ju�ry
oce�ni�ło,�że�naj�smacz�niej�szy�chleb�przy�go�to�-
wa�ły�pa�nie�z Ład�nej.�Sto�iska�KGW�i sto�wa�-
rzy�szeń�ofe�ro�wa�ły�róż�ne�sma�ko�ły�ki.�Du�żym
po�wo�dze�niem�cie�szył�się�bi�gos,�któ�re�przy�-
go�to�wa�ła� fir�ma�Ma�rii� i Krzysz�to�fa�Ko�wal�-
skie�go.�Ty�siąc�por�cji�bi�go�su�oso�bi�ście�roz�dał
wójt� Mar�cin� Ki�wor.� Na sce�nie� wy�stą�pił
Chór�Ka�me�ral�ny�An�dan�te�z Abo�ny,�Ze�spół
Pie�śni�i Tań�ca�„Prze�myśl”,�Ka�pe�la�Pie�czar�-
ki.�Wy�da�rze�nie� za�koń�czy�ło� się� za�ba�wą� ta�-
necz�ną,�do któ�rej�za�pro�sił�ze�spół�Do�Opo�ru.�

Łękawica gmina Skrzyszów

Barwne święto plonów
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Sta�ro�sta�tar�now�ski�Ja�cek�Hu�dy�ma�oraz
wi�ce�sta�ro�sta� Ro�man� Łu�carz� po�że�gna�li� od�-
cho�dzą�cych�na eme�ry�tu�rę�za�słu�żo�nych�pra�-
cow�ni�ków�Sta�ro�stwa�Po�wia�to�we�go�w Tar�-
no�wie.�Wśród� nich� by�li:� Ka�ta�rzy�na�Gnia�-
dek,� za�trud�nio�na� na sta�no�wi�sku� do spraw
so�cjal�nych�w wy�dzia�le�go�spo�dar�czym,�Jó�zef
Ko�men�de�ra�–� in�spek�tor�w wy�dzia�le� trans�-
por�tu� i ko�mu�ni�ka�cji,� a tak�że� Jan� Szczer�-
ba�–�pra�cow�nik�re�fe�ra�tu�ka�ta�stru�w wy�dzia�-
le�geo�de�zji.�Sta�ro�sto�wie,�wrę�cza�jąc�oko�licz�-
no�ścio�wą� na�gro�dę� i bu�kiet� kwia�tów,� po�-

dzię�ko�wa�li� każ�de�mu� z nich� za ca�ło�kształt
pra�cy�za�wo�do�wej�i za�an�ga�żo�wa�nie�na rzecz
sa�mo�rzą�du�po�wia�tu�tar�now�skie�go,�jak�rów�-
nież� zło�ży�li� ser�decz�ne� ży�cze�nia� po�myśl�no�-
ści,� zdro�wia� i wie�lu� dal�szych� suk�ce�sów
w ży�ciu� oso�bi�stym.�W wy�da�rze�niu� udział
wzię�li� se�kre�tarz�Po�wia�tu�–�Pa�weł�Łoś,�dy�-
rek�tor� wy�dzia�łu� trans�por�tu� i ko�mu�ni�ka�cji
Pau�li�na�Ma�li�szew�ska,�oraz�dy�rek�tor�wy�dzia�-
łu�geo�de�zji�–�An�drzej�Maj�cher,�oraz�kie�row�-
nik�re�fe�ra�tu�za�rzą�dza�nia�za�so�ba�mi�ludz�ki�mi
w wy�dzia�le�or�ga�ni�za�cyj�nym�Pa�weł�Iwa�niec.

Starostwo Powiatowe w Tarnowie

Pożegnanie długoletnich pracowników

Skra dli 825 opon
Tar�now�scy�„kry�mi�nal�ny”�z ko�mi�sa�ria�tu

cen�trum�za�trzy�ma�li� trzech�męż�czyzn,�któ�-
rzy�w cią�gu� ostat�nich� kil�ku�na�stu�mie�się�cy
skra�dli 825�opon�war�tych 479731�zło�tych.
Usły�sze�li�za�rzu�ty�kra�dzie�ży�i bę�dą�od�po�wia�-
dać� przed tar�now�skim� są�dem.� Gro�zi� im
do 5� lat� po�zba�wie�nia� wol�no�ści.� Po�li�cjan�ci
od�zy�ska�li�część�skra�dzio�nych�opon.

Pra�ca�ope�ra�cyj�na�po�li�cjan�tów�z wy�dzia�-
łu�mie�nia�Ko�mi�sa�ria�tu�Po�li�cji�Tar�nów�-Cen�-
trum�przy�nio�sła�żą�da�ny�sku�tek.�Za�trzy�ma�li
oni�trzech�męż�czyzn,�któ�rzy�w spo�sób�zor�-
ga�ni�zo�wa�ny,�w róż�nych�kon�fi�gu�ra�cjach�oso�-
bo�wych�skra�dli�z ma�ga�zy�nu�opon�w Tar�no�-
wie 825�sztuk�opon�w róż�nych�roz�mia�rach.
Stra�ty,�ja�kie�zo�sta�ły�wy�li�czo�ne�się�ga�ją�kwo�-
ty�po�nad 479�ty�się�cy�zło�tych.�Po�li�cjan�ci�od�-
zy�ska�li 90�skra�dzio�nych�opon�war�to�ści�po�-
nad 50�ty�się�cy�zło�tych.�Pod�czas�prze�słu�cha�-
nia�oby�wa�te�le�Ukra�iny�przy�zna�li�się�za�rzu�-
tów�i wy�ja�śni�li�pro�ces�kra�dzie�ży.�Męż�czyź�ni
w wie�ku 30�do 40�lat�usły�sze�li�w su�mie 41
za�rzu�tów� kra�dzie�ży� róż�nej� ilo�ści� opon
w okre�sie�od stycz�nia 2023�ro�ku�do czerw�-
ca 2024�ro�ku.�Po�stę�po�wa�nie�pro�wa�dzą�po�-
li�cjan�ci�z Ko�mi�sa�ria�tu�Po�li�cji�Tar�nów�-Cen�-
trum,�a ma�te�riał�do�wo�do�wy�zo�sta�nie�prze�-
ka�za�ny� do tar�now�skiej� pro�ku�ra�tu�ry,� któ�ra
wy�stą�pi� do tar�now�skie�go� są�du� z ak�tem
oskar�że�nia.� Męż�czyź�ni� bę�dą� opo�wia�dać
z wol�nej�sto�py.�Gro�zi�im�do 5�lat�po�zba�wie�-
nia�wol�no�ści.

Po nad 1000 praw jaz dy za trzy ma -
nych w Ma ło pol sce 

Od po�cząt�ku� ro�ku, 1005� kie�ru�ją�cych
w Ma�ło�pol�sce� stra�ci�ło� pra�wo� jaz�dy� na 3
mie�sią�ce�za prze�kro�cze�nie�pręd�ko�ści�o wię�-
cej�niż 50�km/h�w ob�sza�rze�za�bu�do�wa�nym.
Nie�ste�ty,�w po�rów�na�niu� do ana�lo�gicz�ne�go
okre�su�ro�ku�ubie�głe�go�jest�ich�o 181�wię�cej.
Ta�licz�ba�po�ka�zu�je,�że�na�dal�kie�ru�ją�cy�de�cy�-
du�ją�się�na po�peł�nia�nie�tak�ra�żą�ce�go�wy�kro�-
cze�nia� w ru�chu� dro�go�wym,� któ�re� czę�sto
jest�przy�czy�ną�tra�ge�dii�na dro�gach.

W cią�gu�sied�miu�mie�się�cy�br.�w Ma�ło�-
pol�sce�do�szło�do 1430�wy�pad�ków,�w któ�-
rych� zgi�nę�ły 62� oso�by,� a 398� zo�sta�ło� ran�-
nych.�W 92�%�spraw�ca�mi�tych�zda�rzeń�by�li
kie�ru�ją�cy.�Z da�nych�sta�ty�stycz�nych�wy�ni�ka,
że� głów�ną� przy�czy�ną� wy�pad�ków� ze� skut�-
kiem� śmier�tel�nym� by�ło� nie�do�sto�so�wa�nie
pręd�ko�ści�do pa�nu�ją�cych�wa�run�ków�na dro�-
dze.�Z te�go�po�wo�du� zgi�nę�ły 24�oso�by,� co
sta�no�wi 42�%�ogó�łu�ofiar�śmier�tel�nych,�któ�-
re� zgi�nę�ły� z wi�ny� kie�ru�ją�ce�go� po�jaz�dem.
Dla�te�go,�w tro�sce�o bez�pie�czeń�stwo�na dro�-
dze�wszyst�kich� uczest�ni�ków� ru�chu� dro�go�-
we�go,�tak�waż�ne�są�po�li�cyj�ne�dzia�ła�nia�kon�-
tro�le�kie�ru�ją�cych�w za�kre�sie�prze�strze�ga�nia
obo�wią�zu�ją�cych� li�mi�tów� pręd�ko�ści.� Je�śli
cho�dzi�o głów�ną�przy�czy�nę�wy�pad�ków,� to
sied�mio�mie�sięcz�na� ana�li�za� zda�rzeń� dro�go�-
wych� wy�ka�za�ła� nie�ustą�pie�nie� pierw�szeń�-
stwa� prze�jaz�du.� Z te�go� po�wo�du� do�szło
do 326� wy�pad�ków,� moż�na� więc� po�wie�-
dzieć,�że�co 4.�wy�pa�dek�za�ist�niał�z tej�wła�-
śnie�przy�czy�ny.�Od po�cząt�ku�ro�ku�do naj�-
więk�szej� ilo�ści� zda�rzeń� dro�go�wych� do�szło
na dro�gach�po�wia�to�wych.�Ta�ka�te�go�ria�dróg
oka�za�ła� się� naj�bar�dziej� nie�bez�piecz�niej�sza.
Do�szło� tam,�bo�wiem�do 45�%�wszyst�kich
za�ist�nia�łych�w Ma�ło�pol�sce�wy�pad�ków.

Po�li�cja� przy�po�mi�na,� że:� prze�kra�cza�jąc
do�pusz�czal�ną� pręd�kość� o wię�cej� niż 50
km/h�na ob�sza�rze�za�bu�do�wa�nym�kie�ru�ją�cy
stra�ci�pra�wo�jaz�dy�na okres 3�mie�się�cy;�je�-
że�li�w tym�okre�sie�oso�ba�bę�dzie�kie�ro�wa�ła
po�mi�mo�wy�da�ne�go� za�ka�zu�–�okres� za�trzy�-
ma�nia�pra�wa�jaz�dy�zo�sta�nie�wy�dłu�żo�ny�do 6
mie�się�cy;� na�to�miast,� je�że�li� da�na� oso�ba
po raz�ko�lej�ny�bę�dzie�kie�ro�wa�ła�po�jaz�dem
w wy�dłu�żo�nym�okre�sie�za�trzy�ma�nia�pra�wa
jaz�dy,� zo�sta�ną� mu� cof�nię�te� upra�wie�nia
do kie�ro�wa�nia�po�jaz�da�mi�(pro�wa�dze�nie�po�-
jaz�du� me�cha�nicz�ne�go� nie� sto�su�jąc� się
do wy�da�nej�de�cy�zji�ad�mi�ni�stra�cyj�nej�o cof�-
nię�ciu� upraw�nień,� jest� prze�stęp�stwem
z art. 180�a kk,�za któ�re�m.� in.�gro�zi�ka�ra
ogra�ni�cze�nia�wol�no�ści�lub�po�zba�wie�nia�wol�-
no�ści�do 2�lat).

Kronika policyjna Kronika policyjna Kronika policyjna

Roz po czę ła się no wa ak cja zwią za -
na z ochro ną dzie dzic twa kul tu ro -
we go i ochro ną za byt ków ar chi tek -
tu ry, któ ra bę dzie re ali zo wa na
z wszyst ki mi 16 gmi na mi po wia to -
wy mi. Ak cji pa tro nu je To masz Stel -
mach, eta to wy czło nek za rzą du Po -
wia tu Tar now skie go. Ja ko pierw sza
z tej ofer ty no we go ozna ko wa nia
za byt ków sko rzy sta ła gmi na Cięż -
ko wi ce i tam tej sza bur mistrz Jo wi ta
Jur kie wicz -Drąg.

To�masz�Stel�mach�za�chę�ca�do zgła�sza�nia
wnio�sków�o ozna�ko�wa�nie�za�byt�ków.�–�Dzia�-
ła�my� na pod�sta�wie� art. 12� ust. 1� usta�wy
o ochro�nie�za�byt�ków�i opie�ce�nad za�byt�ka�mi
w udo�god�nie�niu�z wo�je�wódz�kim�kon�ser�wa�-

to�rem�za�byt�ków.�Ozna�ko�wa�ne�spe�cjal�ną�tar�-
czą�z na�pi�sem�„Za�by�tek�chro�nio�ny�pra�wem”
zo�sta�ły� pierw�sze� dwa� obiek�ty� za�byt�ko�we
w Cięż�ko�wi�cach� –� Ra�tusz� oraz� ka�mie�ni�ca
obok�ko�ścio�ła�pa�ra�fial�ne�go,�gdzie�jesz�cze�nie�-
daw�no�mie�ści�ło�się�Szkol�ne�Schro�ni�sko�Mło�-
dzie�żo�we.�Pla�no�wa�ne�są�ko�lej�ne�wspól�ne�re�-
ali�za�cje�tej�ak�cji�–�mó�wił�eta�to�wy�czło�nek�za�-
rzą�du� Po�wia�tu.� Wnio�ski� o umiesz�cze�nie
na za�byt�ko�wym� bu�dyn�ku� nie�ru�cho�mym
zna�ku�in�for�ma�cyj�ne�go,�że�da�ny�obiekt�pod�le�-
ga� ochro�nie,� ja�ko� za�by�tek,� do�stęp�ne� są
w Biu�le�ty�nie� In�for�ma�cji� Pu�blicz�nej� Sta�ro�-
stwa�Po�wia�to�we�go�w Tar�no�wie�pod lin�kiem:
https://bip.� ma�lo�pol�ska.� pl/sptar�now,
a, 2130762,�ozna�ko�wa�nie...

Lo�go� „Za�by�tek�Chro�nio�ny� Pra�wem”� to
bia�ło�-błę�kit�na�tar�cza,�któ�ra�jest�mię�dzy�na�ro�do�-
wym�sym�bo�lem�ochro�ny�za�byt�ków�i zna�kiem
Kon�wen�cji�Ha�skiej,�mo�że�zna�leźć�się�za�rów�no
na za�byt�kach�nie�ru�cho�mych,�do któ�rych� ist�-
nie�je�do�stęp�pu�blicz�ny,�jak�i nie�któ�rych�obiek�-
tach�bę�dą�cych�wła�sno�ścią�pry�wat�ną.�

Miesz�kań�cy� i tu�ry�ści� nie� za�wsze�ma�ją
świa�do�mość,� że� prze�cho�dzą� obok� obiek�tu
wpi�sa�ne�go� do re�je�stru� za�byt�ków.� Dla�te�go
też� na�le�ży� sym�bo�li�zo�wać� za�byt�ko�wy� cha�-
rak�ter� za�byt�ków� nie�ru�cho�mych,� któ�re� są
chro�nio�ne� z mo�cy� pra�wa,� umiesz�cza�jąc
na nich�spe�cjal�ny�znak�in�for�ma�cyj�ny.

Powiat tarnowski

Akcja oznakowania zabytków
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W Za la so wej od był się w nie dzie lę 4
sierp nia 2024 r. I Pik nik hi sto rycz ny
„Ba ta lion Bar ba ra – Hi sto ria praw -
dzi wa”. Wy da rze nie roz po czę ło się
Mszą św. w ko ście le pw. św. Ja na
Ewan ge li sty w Za la so wej, skąd ze -
bra ni uda li się na Plac Ma ryj ny,
gdzie od by ła się dal sza część uro -
czy sto ści. 

Za�pre�zen�to�wa�no�hi�sto�rię�ak�cji�„Bu�rza”,
w któ�rej�przed la�ty�uczest�ni�czy�li�tak�że�żoł�-
nie�rze� z gmi�ny� Skrzy�szów.�Na�le�ży�w tym
miej�scu�przy�po�mnieć,�że�po�cząt�kiem�sierp�-
nia�sztab�Ba�ta�lio�nu�„Bar�ba�ra”�wraz�z par�ty�-
zan�ta�mi�prze�by�wa�li�na Świ�nio�gó�rze�w Szyn�-

wał�dzie.�Uro�czy�stość�uświet�nił�wy�stęp�Or�-
kie�stry� Dę�tej� z Tu�cho�wa� wraz� z Klu�bem
Mi�ło�śni�ków�Po�ezji�w Za�la�so�wej,� a ucznio�-
wie� i na�uczy�cie�le� Ze�spo�łu� Szkol�no�-Przed�-
szkol�ne�go�w Za�la�so�wej�przed�sta�wi�li�in�ter�su�-
ją�cy�mon�taż�słow�no�-mu�zycz�ny.

Waż�nym� punk�tem� uro�czy�sto�ści� by�ło
wrę�cze�nie�po�dzię�ko�wań�„Za wal�kę�o wol�ną
Oj�czy�znę”,� przy�na�leż�ność� do AK,� ak�cję
„Bu�rza”�Ba�ta�lio�nu�„Bar�ba�ra”,�w tym�trze�ciej
kom�pa�nii� „Re�gi�na”.�Po�dzię�ko�wa�nia�za nie�-
złom�ną� po�sta�wę,� od�wa�gę� i po�świę�ce�nie
otrzy�ma�ły�na�stę�pu�ją�ce�oso�by�z Szyn�wał�du:
Ka�zi�mierz�Mi�cek�–�naj�młod�szy�łącz�nik�plu�-

to�nu� „Szy�mek”,� Jó�zef� Kar�daś,� Sta�ni�sław
Zię�ba� pseud.� Za�wa�da,� Fran�ci�szek� Ga�las,
Ka�zi�mierz�Mi�cek,�Bar�ba�ra�Mi�cek,� Jan�An�-
tosz� oraz� Zgro�ma�dze�nie� Sióstr� Słu�żeb�ni�-
czek�NMP�NP�z Szyn�wał�du.

W gmi�nie�Skrzy�szów,�na Świ�nio�gó�rze
otwar�ty�zo�sta�nie�szlak�hi�sto�rycz�ny�po�świę�-
co�ny�par�ty�zan�tom.�Bę�dzie�to�mia�ło�miej�sce
pod�czas� te�go�rocz�nych� ob�cho�dów�Na�ro�do�-
we�go�Świę�ta�Nie�pod�le�gło�ści.

Pa�tro�nat�nad wy�da�rze�niem�ob�ję�li�wójt
gmi�ny�Skrzy�szów�Mar�cin�Ki�wior,�bur�mistrz
Ry�glic�Pa�weł�Au�gu�styn�i dy�rek�tor�Mu�zeum
Zie�mi�Tar�now�skiej�Ka�zi�mierz�Kur�czab.

Sto wa rzy sze nie na Rzecz Osób Nie -
peł no spraw nych „Czte ro list na Ko -
ni czyn ka” dzię ki do ta cji Po wia tu
Tar now skie go zor ga ni zo wa ło pik nik
spor to wy, w któ rym udział wzię li
pod opiecz ni Śro do wi sko we go Do mu
Sa mo po mo cy w Li siej Gó rze. 

Na�gro�dy� i drob�ne� upo�min�ki� ufun�do�-
wał�wójt�Gmi�ny�Li�sia�Gó�ra�Ar�ka�diusz�Mi�-
ku�ła.� Uczest�ni�cy� ry�wa�li�zo�wa�li� w sze�ściu

kon�ku�ren�cjach� tj.� sla�lom� zręcz�no�ścio�wy,
rzut� pił�ką� do ko�sza,� rzut� do ce�lu,� strzał
na bram�kę,�bieg�oraz�te�nis�sto�ło�wy.�Za�wo�-
dy�od�by�wa�ły�się�w Cen�trum�Re�kre�acyj�nym
w Li�siej�Gó�rze.�Pu�cha�ry,�me�da�le�i na�gro�dy
dla�zwy�cięz�ców�kon�ku�ren�cji�wrę�czy�li�wi�ce�-
-wójt�Gmi�ny�Li�sia�Gó�ra�Piotr�Mio�tła�oraz
dy�rek�tor�Śro�do�wi�sko�we�go�Do�mu�Sa�mo�po�-
mo�cy�Bo�że�na�Mróz.�Zwień�cze�niem� za�wo�-
dów�był�grill,�słod�ki�po�czę�stu�nek�i lo�dy.

Gmina Lisia Góra

Piknik sportowy

Aktywne wakacje z Gminnym Ośrodkiem Kultury. Było sportowo
i wesoło, nawet upały nie przeszkodziły w spotkaniach.

Zalasowa gmina Ryglice

Piknik historyczny
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Sznur sa mo cho dów zaj mu ją cych
oba pa sy ru chu i za tor się ga ją cy
kil ka na ście ki lo me trów. Oto ob raz
urlo po we go wy jaz du do Chor wa cji
w lip cu i sierp niu. W „kor ku” sto ją
kar nie Niem cy, Au stria cy, Sło weń cy,
Cze si, Sło wa cy, Wę grzy i oczy wi ście
Po la cy, któ rych na wa ka cyj ny wy -
po czy nek przy je cha ło w ze szłym ro -
ku po nad mi lion osób. W tym ro ku
z kra ju nad Wi słą osób jak by mniej,
bo być mo że wy stra szy li się dro ży -
zny opi sy wa nej nie tyl ko w pol skich
me diach.

W Chor�wa�cji� tu�ry�sty�ka� jest� jed�nym
z naj�po�tęż�niej�szych� sek�to�rów� go�spo�dar�-
ki�–�od�po�wia�da�za 20�pro�cent�PKB�(w Pol�-
sce�za oko�ło 5�pro�cent).�W Chor�wa�cji�tu�ry�-
sty�ka� jest�czę�sto�spo�so�bem�na ży�cie.�Du�ża
część� Chor�wa�tów� z wy�brze�ża� i wysp� ży�je
z tu�ry�sty�ki,� jest� od niej� za�leż�na.� Z jed�nej
stro�ny�to�do�brze,�bo�Chor�wa�cja�jest�ma�łym
kra�jem,� za�miesz�ka�nym� przez� mniej� niż 4
mi�lio�ny� lu�dzi,� w któ�rym� pie�nią�dze� zo�sta�-
wia 20�mi�lio�nów� tu�ry�stów� rocz�nie.�W ze�-
szłym�ro�ku�do Chor�wa�cji�przy�je�cha�ło�w su�-
mie 20,6� mi�lio�na tu�ry�stów.� Chor�wa�cja
od wie�lu� lat� jest� też� jed�nym�z ulu�bio�nych
kie�run�ków� tu�ry�stycz�nych� Po�la�ków.� Po�la�cy
od lat�uwiel�bia�ją�po�dró�że�do Per�ły�Ad�ria�ty�-
ku.�Uli�ce�i pla�że�Du�brow�ni�ka,�Spli�tu,�Ma�-
kar�skiej,� Pół�wy�spu� Istria,� Za�da�ru,� wy�spy
Krk�czy�Korčula�la�tem�są�peł�ne�na�szych�ro�-
da�ków.�Tyl�ko�w ubie�głym�ro�ku�do Chor�wa�-
cji�wy�bra�ło�się�z Pol�ski�po�nad mi�lion�osób.
Bio�rąc� pod uwa�gę� licz�bę� od�wie�dza�ją�cych,
je�ste�śmy�–�po Niem�cach,�Au�stria�kach�i Sło�-
weń�cach� –� czwar�tym�na�ro�dem�naj�chęt�niej
przy�jeż�dża�ją�cym�do te�go�kra�ju.�Od 1�stycz�-
nia 2023�r.�Chor�wa�cja� jest�w stre�fie�eu�ro.
Pa�rę�dni�po przy�ję�ciu�unij�nej�wspól�nej�wa�lu�-
ty�tam�tej�sze�me�dia�pi�sa�ły�o tym,�że�w skle�-
pach�sko�czy�ły�ce�ny.�„Ju�tarn�ji�list”�przy�wo�łu�-
je�za�ska�ku�ją�co�wy�so�ki�koszt�dzien�ne�go�wy�-
na�ję�cia�le�ża�ka.�Na wy�spie�Hvar�to�koszt 40
eu�ro,�w Spli�cie�–�35�eu�ro.�Z ko�lei�w chor�-
wac�kich�me�diach� spo�łecz�no�ścio�wych� du�żą
po�pu�lar�no�ścią�cie�szy�się�na�gra�nie�ame�ry�kań�-
skiej�tu�ryst�ki,�któ�ra�zwra�ca�uwa�gę�na po�zo�-
sta�wie�nie�tej�sa�mej�ce�ny�za usłu�gę�po zmia�-
nie�wa�lu�ty�z kun�na eu�ro.

–�Rok� te�mu� le�żak� kosz�to�wał 40� kun,
dziś� kosz�tu�je 40� eu�ro� –� in�for�mu�je� jed�na
z ko�men�tu�ją�cych� post� in�ter�nau�tek.
Po wpro�wa�dze�niu�eu�ro�ce�ny�jed�nak�wzro�-

sły,�ale�na szczę�ście�nie�wszę�dzie.�„Za�okrą�-
gla�nie�cen”�w gó�rę�za�szło�jed�nak�za da�le�ko,
dla�te�go�chor�wac�ki�mi�ni�ster�go�spo�dar�ki�ga�-
nił� han�dlow�ców� i wła�ści�cie�li� przed�się�-
biorstw� tu�ry�stycz�nych.� „Je�stem� wła�śnie
na wa�ka�cjach�w Chor�wa�cji,�ce�ny�są�wyż�sze
niż�w Au�strii.�Piz�za�kosz�to�wa�ła�mnie 18�eu�-
ro,� bef�sztyk� –� 38� eu�ro”� –� czy�ta�my�w au�-
striac�kim�dzien�ni�ku�„Kro�nen�Ze�itung”,�któ�-
ry� przy�wo�łu�je� sło�wa� au�striac�kiej� tu�ryst�ki.
Oczy�wi�ście�nie�wszę�dzie�tak�jest�i naj�le�piej

sko�rzy�stać�z ofer�ty�po�by�tu�w ma�łych�miej�-
sco�wo�ściach,�gdzie�są�też�ma�low�ni�cze�pla�że
i nie�ma� ta�kie�go� ści�sku� jak� np.�w Ma�kar�-
skiej.�Wy�bie�ra�jąc� się� do re�stau�ra�cji� trze�ba
wy�brać� ta�ką,� naj�le�piej� z da�la� od cen�trum,
gdzie�ce�ny�za po�sił�ki�są�znacz�nie�niż�sze,�a ja�-
kość� je�dze�nia� czę�sto� wyż�sza.� Oczy�wi�ście
wcze�śniej� na�le�ży� się�gnąć� do „je�lo�vni�ka”,
czy�li�do ja�dło�spi�su�i spraw�dzić,�czy�ce�ny�są
na na�szą�kie�szeń.�Wie�lu�tu�ry�stów�wy�bie�ra�-
ją�cych�kwa�te�ry�pry�wat�ne�„apart�man”�sa�mi
go�tu�jąc� ku�pu�jąc� pro�duk�ty�w skle�pach� czy
na tar�gu,� co� chor�wac�cy� sprze�daw�cy� i pra�-
cow�ni�cy� bran�ży� tu�ry�stycz�nej� ko�men�tu�ją:
przyj�dą,�nic�nie�wy�da�ją,�krę�cą�się�w kół�ko
lub�ca�ły�mi�dnia�mi�le�żą�na pla�ży.�Przy�no�szą
swo�je�je�dze�nie�i sa�mi�go�tu�ją…�

Chor�wa�cja�to�kraj,�któ�ry�wśród�państw
Unii�Eu�ro�pej�skiej�jest�w naj�więk�szym�stop�-
niu�za�leż�ny�od tu�ry�sty�ki.�Por�tal�To�urist�-re�-
view.�com�po�in�for�mo�wał,�że�ma�so�wa�tu�ry�-
sty�ka�ge�ne�ru�je�tam�jed�nak�po�waż�ne�pro�ble�-
my.�Ist�nie�ją�ca�in�fra�struk�tu�ra�nie�ra�dzi�so�bie
z na�pły�wem�tu�ry�stów.�Po�nad 20�mln�tu�ry�-
stów�rocz�nie�przy li�czą�cej�oko�ło 4�mln�lud�-
no�ści� Chor�wa�cji,� to� ogrom�ny� zrzut� ście�-
ków,�nie�ste�ty�czę�sto�do mo�rza.�To�spra�wia,

że� ka�mie�ni�ste� kie�dyś� dno� mo�rza� po�kry�te
jest�mu�łem�i za�ra�sta�glo�na�mi.�W tym�ro�ku
w po�bli�żu�wy�spy�Korčula�wy�kry�to�w mo�rzu
Sal�mo�nel�lę�i tam�tej�szy�in�spek�tor�sa�ni�tar�ny
za�bro�nił� ką�pie�li�w mo�rzu.�We�dług� rzą�dzą�-
cych� po�trze�ba� zrów�no�wa�żo�nej� tu�ry�sty�ki
w Chor�wa�cji� sta�je� się� te�raz� pil�niej�sza� niż
kie�dy�kol�wiek.�Z te�go�wzglę�du�rząd�pra�cu�je
nad no�wym� pra�wem� tu�ry�stycz�nym.
W związ�ku�z tym�ma�rów�nież�zo�stać�wpro�-
wa�dzo�ny� no�wy� po�da�tek� tu�ry�stycz�ny,

a przy�cho�dy� z nie�go� by�ły�by� prze�zna�czo�ne
na ochro�nę�śro�do�wi�ska.�Ja�dąc�do Chor�wa�-
cji� trze�ba�wie�dzieć,� że� od 1� lip�ca�wzro�sły
o 10�proc.�Ce�ny�za prze�jazd�au�to�stra�da�mi.
Jak� prze�ka�za�ła� spół�ka� Chor�wac�kie� Au�to�-
stra�dy� (HAC)� pod�nie�sio�ne� opła�ty� bę�dą
obo�wią�zy�wać�do koń�ca�wrze�śnia.�Wpro�wa�-
dze�nie� se�zo�no�wych� sta�wek� opłat� dro�go�-
wych� dla� nie�któ�rych� ka�te�go�rii� po�jaz�dów
wy�ni�ka�z te�go,�że�w mie�sią�cach�let�nich�re�-
ali�zo�wa�nych�jest�oko�ło 40�proc.�cał�ko�wi�te�-
go� rocz�ne�go� ru�chu,� a na nie�któ�rych� au�to�-
stra�dach�licz�ba�po�jaz�dów�w okre�sie�let�nim
wzra�sta� na�wet� trzy�krot�nie� w po�rów�na�niu
do resz�ty�ro�ku.�Nie�ste�ty�to�nie�naj�więk�sze
pro�ble�my,�a ogrom�ne�„kor�ki”�na au�to�stra�-
dach� do�jaz�do�wych.�Wraz� z ro�sną�cą� licz�bą
tu�ry�stów�wzra�sta�rów�nież�na�tę�że�nie�ru�chu
na dro�gach,� co� pro�wa�dzi� do po�waż�nych
kor�ków,� zwłasz�cza� przed bram�ka�mi� au�to�-
stra�do�wy�mi,� któ�re� sta�ją� się� wą�skim� gar�-
dłem.� Naj�więk�szy� „ko�rek”� li�czą�cy� pra�-
wie 3 km�(czas�ocze�ki�wa�nia�po�nad 30�mi�-
nut)�spo�tkać�moż�na�na au�to�stra�dzie�A1�tuż
przed Za�grze�biem�w miej�sco�wo�ści�Lučko.
Co�praw�da�wpro�wa�dzo�no�tym�cza�so�we�roz�-
wią�za�nia�ma�ją�ce� na ce�lu� uspraw�nie�nie� ru�-
chu�i zmniej�sze�nie�kor�ków.�Otwar�te�zo�sta�-
ły�do�dat�ko�we�bram�ki�po�bo�ru�opłat,�a miej�-
sca�mi�ruch�kie�ro�wa�ny�jest�na al�ter�na�tyw�ne
tra�sy,� aby� od�cią�żyć� naj�bar�dziej� za�tło�czo�ne
od�cin�ki� au�to�stra�dy.� Je�śli� już� de�cy�du�je�my
się�na po�dróż�sa�mo�cho�dem,�war�to�zro�bić�to
w no�cy,�naj�le�piej�z nie�dzie�li�na po�nie�dzia�łek
lub� w środ�ku� ty�go�dnia,� aby� unik�nąć� naj�-
więk�szych�za�to�rów�dro�go�wych.�
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Korespondencja własna z Chorwacji

Ponad 20 mln turystów rocznie
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Ja�dąc�au�to�stra�dą�na�le�ży�pa�mię�tać�by�usta�wić
się�w ko�lej�ce�do bram�ki,�w któ�rej�moż�na�pła�-
cić�kar�tą.�Do tych�bra�mek�są�po pro�stu�mniej�-
sze�ko�lej�ki.�Kar�tę�wy�star�czy�wło�żyć�do czyt�ni�-
ka,�nie�po�da�jąc�pin�-u.�Wkrót�ce�na chor�wac�-
kich�au�to�stra�dach�ma�na�stą�pić�ogrom�na�zmia�-
na� –� znik�ną� punk�ty� po�bo�ru� opłat,� a no�wy
elek�tro�nicz�ny� sys�tem� po�zwo�li� na swo�bod�ny
prze�pływ� po�jaz�dów.� Tym� sa�mym� tra�sa
nadAd�ria�tyk�bę�dzie�du�żo�przy�jem�niej�sza.�Za�-
rząd�Chor�wac�kich�Au�to�strad,�czy�li�Hrvat�ske
Au�to�ce�ste� (HAC)� po�in�for�mo�wał,� że� trwa
pro�ces�pod�pi�sy�wa�nia�umo�wy.�No�wy,�elek�tro�-
nicz�ny� sys�tem�po�bie�ra�nia� opłat�ma�po�wstać
w naj�bliż�szym�cza�sie�i po fa�zie�te�sto�wej�ru�szyć
„w peł�nym�wy�mia�rze”�w 2025�r.

Oczy�wi�ście�te�wszyst�kie�pro�ble�my�idą
na bok,�gdy�wej�dzie�my�do cie�płe�go�mo�rza

(tem�pe�ra�tu�ra�wo�dy�w tym� ro�ku�wy�no�si�ła
oko�ło 26�stop�ni C,�a nie�jak�pi�sa�ły�nie�któ�re
pu�bli�ka�to�ry� prze�kro�czy�ła 30� stop�ni),� spo�-
tka�my�się�z mi�łym�przy�ję�ciem�Chor�wa�tów,

zje�my�świe�żą�ryb�kę,�a bu�dząc�się�ra�no�zo�ba�-
czy�my�pięk�ne�sło�necz�ko,�a nie�za�chmu�rzo�-
ne�nie�bo.�To�wszyst�ko�spra�wia,�że�wa�ka�cje
są�na�praw�dę�uda�ne.

GalicjaSuper16

Na te re nie Fun da cji Kli kow ska
Osto ja Pol skich Ko ni, od by ły
się XI Ma ło pol skie Mi strzo stwa
w Po wo że niu Za przę ga mi Kon ny mi.
Or ga ni za to rem wy da rze nia był Ma -
ło pol ski Zwią zek Ho dow ców Ko ni.
W pierw szy dzień moż na by ło obej -
rzeć pró bę ujeż dża nia i pró bę te re -
no wą – ma ra ton. Na to miast w dru gi
dzień -nie dzie la prze zna czo ny był
na pró bę zręcz no ści po wo że nia za -
przę gów spor to wych, po ka zo wy
kon kurs zręcz no ści po wo że nia za -
przę gów tra dy cyj nych. 

Prze�wi�dzia�no� rów�nież� do�dat�ko�we
atrak�cje,� w tym� zwie�dza�nie� po�wo�zow�ni
i prze�jażdż�ki� kon�ne.� Z ko�lei� na naj�młod�-
szych� cze�ka�ły� dmu�cha�ne� zjeż�dżal�nie.
W wy�da�rze�niu�wzię�ło�udział 19�za�przę�gów
(sin�gle�i pa�ry),�a do�dat�ko�wo�w nie�dzie�lę�do�-
łą�czy�ły� jesz�cze� dwa� za�przę�gi� ko�ni�ma�łych.
Or�ga�ni�za�to�rzy� by�li� za�do�wo�le�ni� z do�bre�go
przy�go�to�wa�nia�uczest�ni�ków�mi�strzostw.

–� Je�śli� cho�dzi� o za�wod�ni�ków� z ro�ku
na rok� pod�no�szą� się� ich� umie�jęt�no�ści,
a tak�że�lep�sze�jest�przy�go�to�wa�nie�za�przę�-

gów�i ko�ni.�To�już�są�pro�fe�sjo�na�li�ści.�Wi�-
do�wi�sko� zna�ko�mi�te,� ale� mar�twi� fakt,� że
tro�szecz�kę� ma�ło� pu�blicz�no�ści,� któ�ra� do�-
pin�go�wa�ła�by�za�wod�ni�ków.�To�jest�bar�dzo
po�trzeb�ne� –�mó�wi� pre�zes�Ma�ło�pol�skie�go
Związ�ku�Ho�dow�ców�Ko�ni�Grze�gorz�Ku�-
ral.� Wła�śnie� kwe�stia� przy�cią�gnię�cia
do Kli�ko�wej�więk�szej�pu�blicz�no�ści�spę�dza
z oczu�sen�or�ga�ni�za�to�rom�wie�lu�wy�da�rzeń
z ko�niem�w ro�li� głów�nej.� –� Sta�ra�my� się
wpro�wa�dzać� co�raz� cie�kaw�sze� pro�po�zy�cje
spę�dze�nia� tu�taj� w Kli�ko�wej� cza�su� przez
ca�łe� ro�dzi�ny.�Pod�czas�naj�bliż�szych�wy�da�-
rzeń�pla�nu�je�my�róż�ne�atrak�cje�dla�dzie�ci,
mło�dzie�ży�i star�szych,�zwią�za�ne�nie�tyl�ko
z koń�mi.�Chcie�li�by�śmy�przy�bli�żyć�jak�wy�-
glą�da�ła�kie�dyś�pol�ska�wieś,�czy�li�za�pre�zen�-
to�wać� m.� in.� pra�cę� w obo�rze� zwią�za�ne
z do�je�niem�kro�wy�czy�ko�zy.�Chce�my�po�-
ka�zać� spo�so�by� użyt�ko�wa�nia� w go�spo�dar�-
stwach�ko�ni,�któ�re� sta�no�wi�ły�naj�waż�niej�-
szą�si�łę�po�cią�go�wą.�To�na�sza�hi�sto�ria,�któ�-
rą�pa�mię�ta�ją� jesz�cze�na�si�dziad�ko�wie,� ale

naj�młod�sze� po�ko�le�nie� już� te�go� nie
zna�–�wy�ja�śnia�Grze�gorz�Ku�ral.

Kli�ko�wa�to�miej�sce�od wie�ków�zwią�za�-
ne�z ho�dow�lą�ko�ni,�by�ło�i jest�przy�kła�dem
do�bre�go�go�spo�da�ro�wa�nia,�pol�skiej�świet�no�-
ści�i pa�trio�ty�zmu.�Uda�ło�się�tu�taj�za�cho�wać
jej�nie�po�wta�rzal�ny�kli�mat� i stwo�rzyć�ośro�-
dek�przy�ja�zny�dla�osób�ce�nią�cych�wy�po�czy�-
nek�w pięk�nej�oko�li�cy,�bez� zgieł�ku�mia�sta
i w ro�dzin�nej�at�mos�fe�rze.�Moż�na�by,�więc
tu�taj�or�ga�ni�zo�wać�więk�szość�im�prez,�któ�re
re�ali�zo�wa�ne�są�na tar�now�skim�ryn�ku.�Tam
nie�ma�ka�wał�ka�zie�le�ni,�a w le�cie�od be�to�nu
bi�je�żar.�Tym�cza�sem�w Kli�ko�wej�są�zna�ko�-
mi�te�wa�run�ki.�Po�zo�sta�je�kwe�stia�opra�co�wa�-
nia�wspól�ne�go�ka�len�da�rza�im�prez�by�za�in�te�-
re�so�wa�ne�oso�by�nie�mia�ły�dy�le�ma�tu� gdzie
pójść.

–� Po�czy�ni�li�śmy� sta�ra�nia,� aby� na�sze
im�pre�zy�nie�ko�li�do�wa�ły�z in�ny�mi�i bę�dzie�-
my� się� sta�ra�li� z sa�mo�rzą�da�mi� usta�lać
wspól�ny�ka�len�darz�im�prez,�a tak�że�za�pra�-
szać�do or�ga�ni�za�cji�wie�lu�im�prez�na te�re�-

nie� Fun�da�cji� Kli�kow�ska� Osto�ja� Pol�skich
Ko�ni�nie� tyl�ko� zwią�za�nych� z koń�mi.� Jest
tu�pięk�ne�miej�sce,�któ�re�sprzy�ja�przy�go�to�-
wa�niu� ta�kich� wy�da�rzeń� –� do�da�je� pre�zes
MZHK� Grze�gorz� Ku�ral.� W ro�ze�gra�nych
kon�ku�ren�cjach� ujeż�dże�nia,� ma�ra�to�nu
i zręcz�no�ści�po�wo�że�nia�za�przę�ga�mi�(ma�łe
ko�nie�-pa�ry)�naj�lep�si�oka�za�li�się�Ka�zi�mierz
i Wik�tor� Ja�chym,� ko�nie� „La�wi�na�-O”
i „Ode�ssa� –O”.�W kon�kur�sie� ujeż�dże�nia
(du�że� ko�nie�-sin�gle)� naj�le�piej� spi�sa�li� się
Do�mi�nik� Bar�naś� i Wik�to�ria� Biel,� koń
„Asman”.�Du�że�ko�nie�-pa�ry�zwy�cię�ży�li�To�-
masz� Peł�ka� i Woj�ciech� Ma�gnes,� ko�nie
„Me�tys”�i „Ksią�że”.�Ma�ra�ton�(du�że�ko�nie�-
-sin�gle)�Ja�cek�i Woj�ciech�Po�żdał,�koń�„Ja�-
śnie�Pa�ni”.�Du�że�ko�nie�–pa�ry�Pa�weł�Peł�ka
i Ja�kub�Ka�wior�ski,� ko�nie� „Rin�go”� i „Flo�-
res”.�Ten�za�przęg�był�tez�naj�lep�szy�w ka�-
te�go�rii�zręcz�no�ści�po�wo�że�nia.�W tej�ka�te�-
go�rii� w przy�pad�ku� za�przę�gu� (ko�nie� –sin�-
gle)�naj�lep�si� oka�za�li� się�Grze�gorz� i Ju�li�ta
Ma�du�ra,�koń�„Li�na�V”.

Klikowska Ostoja Polskich Koni
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